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nym obdarowanym za przykład umiejętnego rusz- |pieniem ze stanowiska prezesa dyrekcyi teatrów 


Kraków, 13 kwietnia, 

Gęsta mgła tajemniczości osłania roko- 
Wania Watykanu z Rosyą. Wiemy, że się 
One toczą — wszak nie dla zabawki sie- 
dzi p. Izwolski w Rzymie, i nie napróżno 
przeniósł się z hotelu do prywatnego po- 
mieszkania, widocznie na dłuższy pobyt 
ię urządzając. Wiemy, że jednym z naj- 
` Ważniejszych punktów spornych w tych 
rokowaniach jest kwestya dla nas żywo- 
tna — kwestya języka w dodatkowem 
| nabożeństwie. Po za tem — mnóstwo 
"e Najsprzeczniejszych doniesień po dzienni- 
ul ‘kach, nie mniej krzyżujących się 1 CO- 
ie) dzien zmieniających się wieści ze źródeł 
s Prywatnych, — wieści, których powta- 
a lząć nie chcemy, bo powtarzając je mo- 
” glibyśmy dziś obudzić obawę, że już 
(4 Wszystko stracone, jutro wywołać może 
4  Ównie nieuzasadnioną nadzieję, że spra- 
| Wa uratowana. 

Jedno wszakże jest w tej chwili, może 
 4uż ostatniej. do zaznaczenia: oto, że w 
| 6] sprawie nie objawiła się żadna w 
Społeczeństwie polskiem różnica zdań co 

O samej istoty rzeczy. Z wszystkich 

obozów, z wszystkich odcieni opinii pu- 
licznej w Polsce, gdziekolwiek ta opinia 
wyrazić się mogła, jeden podniósł się 
głos — przestrogi dla Watykanu, iż po- 
swięcenie w tej sprawie narodowego in- 
t  leresu Polaków byłoby dla samej sprawy 
e | Sościoła, którą Watykan reprezentuje, cio- 
J “em prawdziwie zabójczym. Były różnice 
> w tonie, w metodzie, w środkach o- 
j brony — nie było ich eo do rzeczy sa- 
„ej. Znany adres lwowski do ks. Adama 
s Napiehy był wymownym wyrazem tej 0- 
> w Dlnii. Nie będziemy się spierali ani z ini- 
A Syatorami adresu, czy dobrze się stało, 

IŁ wprzódy nie porozumieli się z tym, do 
żuł. KOgo on wystosowany — ani też z księ- 
-a Ciem samym, czy właściwem było tak 
Szorstkie wyparcie się adresu, jak w 0- 
wym, ogłoszonym w niektórych dzienni- 
kach telegramie jego do ks. Morawskiego. 

awsze adres ów pozostanie faktem, z 
którym liczyć się trzeba, jako z silnym 
a szezerym objawem Opinii. Objaw ten 
(288, wobec pielgrzymki, bawiącej właśnie 
obecnie w Rzymie — znaczy: jeżeli ta 
||gromadna pielgrzymka wasza do Waty- 
anu ma być, jak ją nazywacie, polską, 
igi toż tylko wtedy i tylko pod tym warun- 
„Aj |kiem polską nazwać się ją godzi, jeżeli 


Ą 
b 


| 
, 


rosyjskiego do dodatkowego nabożeństwa 
w kościołach polskich, od razu przeciw- 
stawić piusowe non possumus, waha się i 
namyśla, czy i pod jakiemi warunkami 
puścić rusyfikatorską sforę na nasze ko- 
ścioły — gdy waha się i namyśla, czy 
ma dla względów politycznych poświęcić 
tych, co dla kościoła tyle poświęcili, i 
gdy mu trudny jest wybór między poli- 
tyką a obowiązkiem — w chwili takiej 
Polak do Watykanu piełgrzymujący może 
tylko po to tam jechać, żeby a papa ma- 
le informato apelować ad papam bene m- 
formatum. W chwili takiej dla Polaka 
w Watykanie miejsce tylko na to, „aby 
głosem wielkim ostrzedz głowę kościoła. 
iż miara cierpień polskich już się przebiera, 
i że cios z ręki papieża zadany naszym 
narodowym uczuciom byłby zarazem cio- 
sem dla kościoła. Tylko tak pojęta piel- 
grzymka owa ultra montes może być pol- 
ską pielgrzymką..... 

Taką była myśl adresu. Ozy ci, do 
których adres bezpośrednio czy pośrednio 
się zwracał, myśl tę pojęli i stosownie 
do niej postąpili, nie wiemy. „Pielgrzymi“ 
rychło wrócą do kraju, w Rzymie zosta- 
nie wysłannik cara, p. Izwolski. Or- 
gana opinii publicznej w Polsce spełniły 
swój obowiązek. Dziś spokojnie nam 0- 
czekiwać skutku z tem przeświadczeniem, 
że żywotność narodu, który żyć chce i 
na przyszłość swą pracować nie prze- 
staje, silniejszą jest nawet od błędów 
tych, co pierwsi stać winni na straży 
sprawiedliwości i prawa, którym przeto 
najmniej się godzi wchodzić w kompro- 
misy i związki z przemocą, 


Korespondencja „Nowej Reformy“, 


Warszawa, 10 kwietnia. 

(M) „Zasługa sprowadza nagrodę“ — tak pisy- 
wano dawniej na kajetach, podsycająe wysiłki 
uczniów i choć dla większości ziszczenie obietnic 
nastąpiło dopiero na drugim lepszym świecie, 
starano się jednak o gromadzenie zasług, by le- 
piej przy obrachunku wyglądać. Panu generał- 
gubernatorowi warszawskiemu przy- 
świecała kiedyś w młodości podobna maksyma, 
burzliwe drogi żywota zatarły , część pierwszą 
senteneyi, uwyraźniając dążność chwytania na- 
grody jakimkolwiek kosztem. Obecnie Za „zba- 
wienną w skutkach* działalność w Królestwie 
pozwolił mu cesarz wybrać najlepszą z donacyi 
tutejszych; podobno mają przejść w ręce Maryi 


czenia wiosek. 


Do jakiego stopnia terroryzmu dochodzą nasi 


baszowie, łatwo się przekonać z rozporządzenia 
władzy, zabraniającego ogłaszać pismom sprawo- 
zdań imiennych o składkach nadsyłanych do re- 
dakcyi. Nawet ten skromny «sposób pobudzania 


działalności ogółu wydaje się rządowi niebez- 
piecznym; wszak dogodniej dla władzy, jeżeli u- 
czucia społeczne i wszelkie gromadne instynkta 
zamrą całkowicie. Niechaj nikt nie poważy się 
myśleć o drugich, wolno jeszcze pod panowa- 


niem rosyjskiem żyć — ale tylko dla siebie. 


Zimowy sezon wystawowy zakończył się, 


wystawy: muzyczna i tkaeka zostały zamknięte, 


obie z pomyślnym rezultatem. Ostatnia, urządzona 


staraniem Muzeum przemysłu i rolnictwa wpły- 
nęła nieco na ułatwienie stosunków wzajemnych 
między tkalniami cesarstwa i Królestwa. Muzeum 
założone przed dziesięciu laty staraniem war- 


szawskich przemysłowców i kupców miało czas 


przyczynić się do wielu użytecznych przedsię- 


wzięć w kraju. Liczny Szereg wystaw najrozma- 


itszych, stała szkoła rysunkowa dla dziewcząt i 
chłopców, bogate laboratoryum chemiczne, stacya 
oceny nasion i slacya doświadczalna dla rolników, 
seye wyczerpujących odczytów, popartych nieraz 


kosztownemi doświadczeniami z chemii, fizyki, 
cukrownietwa, piwowarstwa i gorzelnietwa, wszyst- 
kie te zasługi chętnie przyznajemy zarządowi 
Muzeum, nie możemy jednak wstrzymać się od 
uczynienia bardzo poważnego zarzutu. Oto insty- 
tucya wbrew swemu celowi i nazwisku, do tej 
poty nie uporządkowała zebranych zbiorów, mu- 
zeum niezbędnego dla naszych rzemieślników ani 
widać. Poprzednio tłómaczono się brakiem lokalu 
stałego, obeenie dzięki ofiarności ks. Ludwika 
Krasińskiego wspaniały gmach czeka TOZ- 
stawienia szaf i pudełek z okazami niestety! na- 
próżno. Może nowy dyrektor, szanowny profesor 
Jerzy Aleksandrowiez doda energii ospałej 
administracyi Muzeum. 


rzystwa Kredytowego Ziemskiego baron Meng-|cyjny, jaki wiał na onegdajszem posiedzeniu Koła | 


wyjednywa znaczne bo do miliona rubli docho- 
chodzące subsydyum rządowe, chcąc tym spo- 
sobem utrwalić korzystnie pamięć po sobie. Zy- 
czyć tylko należy, aby mu te pobożne życzenia 
spełniły się snadno. 

Jakkolwiek gazeciarskie alarmy wojenne 
ucichły nieco, prawdziwe za to przygotowania ro- 
sną z dniem każdym. W tych ezasach zapropo- 
nowano kilku miejscowym przedsiębiorcom urzą- 
dzenie z pomocą i pod kontrolą rządową skla- 
dów zboża i kaszy. W Warszawie naznaczono 
kilka magazynów z ogólną objętością 300.000 
czetwerti żyta i 75.000 czetw. kaszy. Odrzucając 
na stronę polityczny cel rządu w tej sprawie in- 
teres sam przedstawia się jako korzystny dla 
producentow i konsumentów równoważnik handlu 
zbożowego Dalsze szczegóły układów rządu z o- 
bywatelami postaram się wam przesłać, obecnie 
są one prowadzone przez prezydenta Stary n- 
kiewieza. 

Na kolejach żelaznych ministeryum wojny bu- 


jduje pospiesznie podjazdy dla ładowania 


wojska. Zgromadzają w Królestwie ńiebywałe 
chmary kozaetwa. Do powiatów wioluńskie- 
go i nowóradomskiego wysłano dwadzieścia 
sotni czystej krwi nogajców. Powódź 


nia w tych „ramach*, zasadnicza opozycya prze- 
stała istnieć od wczoraj w Kole polskiem. 

Palma wczorajszego wieczoru w Kole należy 
się bezsprzecznie p. Szczepanowskiemu, 
który poddał projekt rządowy niszczącej krytyce. 
Mowa jego była w pałnem znaczeniu świetną. — 
Ustawę wódczaną nazwał lichą pokojową robotą 
biurokratów, nie znających stosunków na ze- 
wnątrz. Niema ona Żadnej wartości. Jest szko- 
dliwą nie tylko dla Galicyi, lecz i dla całej Przed- 
litawi Nadto zawiera grube błędy w oblicze- 
niach i w przypnszczeniach fiskalnych. Brak jej 
pierwiastków nauki fiskalnej. Wyzyskuje Przed- 
litawię na korzyść Węgrów co najmniej o dwa 
miliony złr. rocznie. Opust podatkowy dla go- 
rzelń rolniczych preliminowanym jest w ustawie 
na pół miliona złr., w istocie rzeczy wyniesie 
on w Węgrzech przy 180.000 gorzelń kociołko- 
wych około pięciu milionów. 

Jeżeli król Zygmunt stał ponad gramatyką, p. 
Dunajewskiemu nie woino stać ponad arytmetyką. 
Mowca byłby za przejściem do porządku dzien- 
nego nad tak lichym, fiskalnie i ekonomicznie 
myinuym projektem ustawy, gdyby nie musiał 
brać względu na położenie państwa i położenie 
polityczne w Europie, jako też na okoliczność, 
że to przecie rząd w części nasz. Amicus Duna- 


ciężkie spowodowała klęski, kilkadziesiąt bogatych |jewski, sed major amica sprawa kraju. Mowca 


wsi i kilka miasteczek zniszczonych doszczętnie. 
Koleje żelazne poniosły straty, wynoszące blisko 
dwa miliony rubli. 

Zeszłoroczny ruch ludności m. Warsza- 
wy. przedstawia się jak następuje: Ogólną liczba 
mieszkańców 489.174, wypadków śmierci 10.951, 
urodziło się dzieci z rodziców ślubnych 14.157, 
nieślubnych 2.434, małżeństw zawarto 3.704. 


EE 


Wiedeń, 13 kwietnia. 


ma nadzieję, że przy szczegółowej rozprawie da- 
dzą się przeprowadzić najpotrzebniejsza dla kraju 
zmiany. Węgrzy muszą ustąpić, ai dla Dunajew- 
skiego nie będzie nieszczęściem, jeśli projekt u- 
stawy ulegnie poprawie. Ks. Bismark musiał swój 
projekt wódczany po trzykroć wnosić do parla- 
mentu. Mowca nie wierzy w przesilenie ministe- 
ryalne na wypadek, jeśli Koło obstawać będzie 
przy wszystkich przez Kołową komisyę wódczaną 
przedłożonych wnioskach. Jeżeliby jednak z tego 
powodu miało przyjść istotnie do dymisyi dr. 
Dunajewskiego, a względnie gabinetu — wybór 


($) Wczorajsze posiedzenie Koła polskiegoj,dla Koła nie trudny. Interesy kraju muszą brać 
zmieniło stanowczo położenie ua korzyść życzeń |Stanowezo górę nad wszelkiemi osobistemi wzglę- 
Dotychczasowy prezes ze strony rządu Towa- Galicyi w sprawie wódczanej. Letni wiatr opozy-| dami na ministra rodaka. 


P. Abrahamowicz oświadcza się także za 


den powołany został przez ministra skarbu na | dzięki usiłowaniom p. Grocholskiego ustąpił miej- | rozprawą szczegółową nad wnioskami Kołowej ko- 
jeneralnego lekarza szlacheckiego banku rosyjskie- |sca ostremu wichrowi, który ostatecznie vchło- 
go, cierpiącego od dłuższego czasu na ciężkie do- |dził i samego prezesa Koła w zapale ministe-|że jakkolwiek zdawałoby się, że rząd w przed- 


legliwości finansowe. Świetny stan interesów na- |ryalnym. Wczoraj już bowiem nie mówił p. Gro- 
szego towarzystwa wyrobił p. Mengdenowi opinię | cholski nie o tem, że rządowy projekt ustawy 
znakomitego finansisty; czy ją potrafi utrzymać | musi być przeprowadzonym, ani też o tem =~ że 
w Petersburgu z moskiewskiemi urzędnikami, po-|głównych podstaw ustawy nie należy tykać. Pre- 
wątpiewam. Z naszego stanowiska sądzony, miał |zes Koła stał się przedmiotowym, a nawet były 
były prezes wielką zaletę, że rozumiał jasno, iż |chwile, w których zdawał się przechylać na 
instytucya z wyłącznie polskich funduszów utrzy- |strouę opozycji, chociaż znowu nie zaniedbał pod 
mywana i li tylko w Królestwie działająca, czysto |kcniec wczorajszego posiedzenia sposobności wy- 
polską winna posiadać administracyę, każda zmia- | stąpienia przeciw ryczałtowemu sposobowi opoda- 
na ważniejsza w ustroju towarzystwa pociągnęła |tkowania, polecanemu gorąco przez pp. Rutow- 
by zniżkę listów zastawnych, poszukiwanych jak | skiego i Czajkowskiego. 
wiadomo silnie za granicą. Umiał też niejedno-| P. Grocholski chciał widocznie przy naj- 
krotnie czynione starania o zruszczenie zarządu | mniej tę jedną przeszkodę usunąć i zbliżyć Koło 
skutecznie odpierać. , polskie do rządu, który, jak wiadomo, oświad- 
Teatr warszawski wystawil w przeszłym | czył przez usta p. Dunajewskiego, że o zniżeniu 
tygodniu amio m, „Manon“ operetkę M as- 
seneta w szlachetnym stylu i komedyę „Nowy |pomiędzy Austryą a Węgrami i o systemie ry- 
dziennik* Bałuckiego. Obie sztuki śni A ozn sia być wi może. Koło m | 
się dłużej w repertuarze. Autor „Radeów pana | wnioski, żądające zarzucenia rządowego projektu 
radey Cieszy się sympatyą tutejszej publiczności, | ustawy, przez co stanęło zasadniczo na podstawie 


stopy podatkowej, zmianie stosunku kontyngentu] " 


misyi wódczanej, uzasadniając swoją decyzyę tem, 


wstępnych rokowaniach, deklarując niemożliwość 
odstąpienia od kardynalnych punktów swego pro- 
jektu zajął tak odporne Stanowisko, iż dalsze ro- 
kowania nie doprowadzą do skutku, nie mniej 
przeto jest mowca przekonanym, że rząd podda 
się parlamentowi, a Węgrzy ustąpić muszą dla 
tego więc jest za dyskusyą szczegółową. 

Podnieść należy, że w szczególności dwaj człon- 
kowie Kołowej komisyi wódczanej pp. dr. R u t o w- 
ski sprawozdawca tejże komisyi i Alfons © za j- 
kowski dzielnymi byli rzecznikami stanowiska, 
jakie komisys zajęła na podstawie znanych swych 
wniosków, które obecnie stanowią przedmiot o- 
brad Koła. 


5 Ziemie polskie. K 


(Proklamacya do Unitów). 


y Ona będzie zarazem poselstwem. Andrejewny kwitnące niegdyś i piękne Puław y- jakkolwiek zanadto może zapomina, iż bawi wszyst- | tego projektu, złagodziło swą opoZzycyę i weszło, Powtórzone niedawno przez nas doniesienie 
i chwili, gdy papież, zamiast TOSZCZE- Urządzenia nowe, jakie państwo Hurko zamierzają kie ziemie polskie kosztem jednej najbiedniejszej | jak styl urzędowy brzmi, „w ramy przedłożenia | jednego z wiedeńskich dzienników, iż wśród Uni- 
niom rosyjskim 0 wprowadzenie języka wprowadzić w swojej donacji, będą służyły in-| Galicyi. Pan senator Gudowski przed ustą- | rządowego.“ Odtąd będą więć toczyć się rokowa- | tów dyecezyi chełmskiej, na prawosławie „na- 
od 


Odrodzony. 


Opowieść z roku 1863. 


ją na przyszłość. Ach, może nareszcie — mó- 
wiono wszędzie — pan Bóg uwolni nas od rzą- 
dów i pazurów moskiewskich... może koniec na- 
rodowych cierpień się zbliża... może zorza wol- 
ności i wyzwolenia, błyszeząca pośród krwi i po- 
żogi, zwiastuje nareszcie świtanie, a po uiem po- 


takiej samej niepewności był i Korejsza — ten 
najprędzej spodziewał się nowego ataku, bo wie- 
dział najlepiej, że zwycięstwa nie odniósł i do 
ucieczki nie zmusił. Po tylu przykrościach, wy- 
prawionych p. Chojęckiej, miał wszelkie prawo 
spodziewać się, że mąż jej, znalazłszy SIę Na cze- 
le znacznego oddziału wojska, zapragnie swoich 
i innych krzywd na nim powetować. Mały więc 


Po chwilee weszło dwóch ludzi. Jeden był 
siwych wąsach i brodzie, z strzępiastemi, zaro- 
słemi brwiami, — drugi młody, ledwie trzydzie- 
stoletni mężczyzna. 

Pani Chojęcka powstała na ich przywiianie i, 
kilka kroków zrobiwszy, jak wryta pośrodku po- 
koju stanęła, wzrok swój utkwiwszy w owym 


Napisał A 3 Tio $ . 
godny i słoneczny dzień nastąpi... Kiedyż się 
F. E—a. nadzieje nasze urzeczywistnią ? 
Oczekiwano ziszczenia tych nadziei w cicho- 
? sci, a tymczasem co dnia słychać było ze wszy- 
(Dokończenie). 


stkich stron wystrzały armatnie, u w lasach dę- 
by dębom, sosny sosnom podawały echa karabi- 
nowych głosów, a co nocy skraje niebios ozda:- 
biały się purpurą pożarów i nieraz śród ciszy 
dolatywały szum i gwar zdaleka, — to skargi i 


1 Nagle po długim spokoju, pod samą jesień, 
wie ludzie z pola kopy pozwozili, w kwaty- 
Korejszy zakotłowało znowu. Ni stąd ni zowąd 
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LL zmagał w powiecie oddział powstańców, rósł, 


reę 


ma się w siły i jeden po drugim znosiłjłzy skrzywdzonych rozpływały się w powietrzu 

i ska ; oddziałki, wysełanego przeciwko niemu woj-|i kędyś w świat daleki leciały... Nikt ich nie 
l TEN tryumfie zbliżał się do miasteczka — do| słuchał. - i : 

PA pa > W którem p. naczelnik mieszkał i groziłļ| Krótko po świtaniu, ledwie mglisty ranek 

nem zuiszezeniem jego. Rozsypali się we | zajaśniał nad polami i lasami, między Dolnymi Za- 


4 PJ stkie cztery strony Świata posłańce, polecia- 
ni e*gramy pA prośbą 0 posiłki, a w oczekiwa- 
| syg. POsilków Korejsza okopywał i wzmacniał 
| Wó 
: $ mały obóz. 
1: c: nie mijało bez bitwy. Korejsza pienił się 
tom „p: że podołać wzmacniającym się powstań- 
| "e hg może, tembardziej kiedy rozeszła się po- 
i» że na czele oddziału stoi Chojęcki. Każ- 
I A powstańców cechowały znajomość naj- 
iły “ych stron Korejszy, rozlokowanie wojsk. 
„ea CO, niemal codziennych zwyczajów i kroków, 
| ość z. dotyczących. Teraz dopiero miał mo- 
tego ZPMócić się nad tajemnym wrogiem, któ- 
| | pE zdeptać nie mógł tak rychło jakby sobi 
$. bragnął, Jakby sobie 
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L W i T. 
Eele z górze wiedziano co się Święci, kto na 
iwan eüu stoi i z podwójnym niepokojem oęze- 
10) | * losach ladomości z placu codziennych bojów: 
| ~ BĘża i przyszłych losach powstania, — 


gajami a miasteczkiem poczęło się strzelanie — 
z początku rzadkie strzały, a potem coraz częst- 
sze, gwałtowniejsze i głuchsze... wreszcie zagrały 
armaty. Cały dom w jednej chwili stanął na no- 
gi. Na polach zagajskich rozpoczęła się bitwa. — 
Polacy napadli rankiem na oszańcowany obóz 
Korejszy, aby zniszczyć gniazdo gadzinie, ale su- 
kurs trzech rot, który dwa dni przedtem do mia- 
steczka wkroczył, tak wzmocnił szeregi p. na- 
czelnika, że zdobycie obozu stało się niemoże- 
bnem lub bardzo trudnem.  Ostrzeliwanie obozu 
trwało aż do necy. Spodziewano się, że noe ro- 
zwiąże zagadkę i szalę szczęścia — w tę lub in- 
ną stronę przychyli. Powstańcy nie byli dość 
silni, ażeby się na dzienny atak zdecydować. — 
Moskale nie byli pewni liczebności nieprzyjaciela 
i lękali się narazić żołnierza na przegraną. Nie- 
pewna pozycya przetrwała do nocy. Tu i ówdzie 
ścierały się ze sobą oddziały powstańców i Mo- 
skali -— ale do stanowczej walki nie doszło. — 
W nocy, zamiast bitwy walniejszej, obie strony 
zaprzestały strzelania. Okoliczne wioski przepę- 


ABIY alarm i niepokój, ciągłe utarczki w miej- 

\ Czasie najmniej spodziewane, pozwoliły 

M wile zapomnieć o p. Chojęckiej i Dol- 
Ej 4 


| Jajmnies dziły tę noc bezsennie. Tam nie wiedziano co 
PR eze powodzenie nietylko w ich sercach, | milczenie znaczy: zwycięstwo, ucieczkę, czy przy- 
ji: - w; Jm kraju odzywało się otuchą i nadzie- | gotowanie się do nowego ataku. Pod wpływem 


jego obóz czuwał noe całą, spodziewając się lada 
chwila napadu. , <h 

[Tymczasem nieprzyjaciel zniknął z placu boju; 
rozsypał się po lasach, po dołach, po wsiach, 
ażeby nazajutrz nową może walkę rozpocząć. 

Korejsza w głowę zachodził, co to mogła być 
za przyczyna, zmuszająca do nagłego czy udane- 
go odstąpienia powstańców — i nie domyślał się. 

Z nastaniem nocy poczęto rozwozić rannych i 
rozlokowywać po chatach i 0 
We dworze w Zagajach Dolnych jeszcze koło 
północy świeciło się. Pani Ohojęcka z matką i 
dziećmi oczekiwały także wiadomości z placu bi- 
twy, ale oczekiwały napróżno. %e zmierzchem 
strzelanie ustało, ale wieści dotychczas nie nad- 
chodziły. : a 

Ledwie koguty północ przepiały, kiedy na 
dziedzińcu dał się słyszeć tęteut jeźdźców. Ja- 
kieś balene uczucie Ścisnęło jej Serce na ten od- 
głos (zj to Moskale na nowy rabunek przyjeż- 
dżają, czy może swoi z jaką wieścią dobrą? Tak, 
dobrą... a jeżeli złą? Spojrzenie jej spadło mimo- 
woli na głowy dziecięce. A 

Wtem służący drzwi lekko uchylił i na progu 
stanął. i 

Pani Chojęcka wzrok w nim utkwiła milezący; 
bała się zapytać, ażeby niepożądanej wiadomości 
nie posłyszeć. : 

— Kto to? — wyszeptała półgłosem. 

— Nasi, proszę pani... 

— Wielu? 

— Dwóch tylko... 

Serce jej drgnęło. 
Pana nie ma? 
— Nie ma.... 
Smutne przeczucie opanowało ją. 
— Proś... — rzekła. 


młodym mężezyznie. Cała jej postawa wyrażała się 
zapytaniem: iść, czy wrócić? On, czy me on? 

— Panie... — poczęła. 

Stary mężczyzna wahanie się pani Chojęckiej 
zrozumiał. 

— Niech się pani nie lęka — rzekł — ten — 
ręką wskazał stojącego obok kolegę — już nie 
jest sługą moskiewskim... walczy już od kilku 
miesięcy za wolność naszą, wiedząc, że każdy kto 


dworach okolicznych. |za swoją wolność walczy, walczy za wolność 


wszechiudzką.... 

Był to Jakowlew. 

Pani Chojęcka zbliżyła się szybko ku niema, 
rękę podała i uścisnęła szczerze. 

— 0, panie... kiedyś pan okiem zmierzył Ko- 
rejszę i powiedziałeś: pułkowniku! — domyśli- 
łam się, że z tymi łotrami z carskiej psiarni nic 
wspólnego nie masz. 

Jakowlew uścisnął mileząco podaną sobie rę- 
kę. Usiedli wszyscy. Pani Chojęcka rada była 
dowiedzieć się coś o mężu, 

— Cóż się tam stało? Proszę mówić! 
wiadomości? Co to za powód odwrotu? 

— Smutny powód... . 

— Smutny? Mów pan, panie kapitanie... ach, 
nic, nie, nie mów... p 

Zakryła ręką oczy i pół czoła, bojąc się pytać 
dalej. 

Pim powoli odkryła oczy i w twarz jednego 
i drugiego wpatrywała się z kolei. Posępne, na- 
chmurzone twarze pszybyłych. nie mówiły nie 
dobrego. Pani Chojęcka starała się panowac nad 
sobą. 

a Więe cóż słychać? — pytała. 

— Nie mogliśmy atakować obozu... 

— Dlaczego ? 

Chwilkę panowało milczenie... 


Jakie 


— Mąż pani zginął... — odpowiedział Ja- 


starzec może sześćdziesiąt lat liczący, o długich | kowlew. 


Pani Chojęcka nie wybuchła płaczem, nie krzy- 
knęła, nie zemdlała, stała się tylko bladą. jak 
kreda. 

-- I cóż? 

Jakowlew zrozumiał zapytanie. Dla tej kobiety, 
którą widział, było coś droższego jak mąż i jego 
życie. Ujął jej rękę, schylił się i pocałował w 
milezeniu. 

— Nikt go nam zastąpić nie potrafił... musie- 
liśmy się cofnąć... Rano, jak tylko się strzelanie 
rozpoczęło, on stał na przodzie i rekognoskował 
pozycye nieprzyjacielskie... i.... kula trafiła go w sa- 
me piersi... Stałem przy nim... padającego po- 
chwyciłem na ręce... i zamknąłem mu oczy. 
Kazał mi być u pani... pożegnać w jego imieniu 
i powiedzieć... 

Głos mu w gardle zamierał. 

— Co kazał powiedzieć ? 

— Dzieci chowaj... ucz ich nienawidzić tych 
szatanów, którzy 84 czerwiem toczącym nasz or- 
ganizm... 

Los chciał, ażeby te słowa powtórzył kapitan. 

Kiedy ostatni dźwięk wyrazu zamarł śród ci- 
szy pokoju, p. Chojęcka schyliła głowę w obie 
dłonie, chustką oczy zakryła i po ruchach ciała 
widać było, że płakała. W głębi fotelu, nad po- 
ręczem pochylona płakała matka. Dzieci, strwo 
żone milezeniem i grozą chwili, nieświadome ani 
straty, ani jej doniosłości, bezwiednie otoczyły 
matkę i głośnym płaczem wybuchły, jakby two- 
rząc wtór cichym i głębokim łkaniom babki i 
matki. 

Obaj przybyli z sercem nabiegłem krwią przy- 
patrywali się chwilkę tej niemej scenie. 

Starszy nachylił się do kapitana. 

— (Chodźmy — rzekł — potem wrócimy... 
niech same płaczą... 


Ileż was płakało| Czy długo płakać będziecie? 
Dnia 28 grudnia 1887 r. 
KONIEC. 
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wróconych*, krąży proklamacya, wzywająca do 
wytrwania przy unii — opierało się widocznie na 
artykule Graśdanina , który według doniesienia 
urzędowego organu chełmskiej eparchii wiado- 
mość tę podał i po swojemu skomentował. — 
Tylko że doniesienie to odnosi się jeszeze do 
końca roku zeszłego, podczas gdy dziennik wie- 
deński pisał o proklamacyi jako o fakcie chwili 
bieżącej. Oto artykuł Graśdanina: 

„Niedawno wykryto nową włóczęgę propa- 
gandy łacińskiej w kraju Przywiślańskim. Chołm- 
sko - Warszawski Eparchyalny Wiestnik donosi, 
iż w końcu zeszłego roku pewien błagoczynny 
protojerej okręgu siedleckiego znalazł u włościa- 
nina niewiadomo gdzie wydrukowane wezwanie 
„do wiernych Unitów dyecezyi chełmskiej i in- 
nych w państwie rosyjskiem, wydane z imienia 
papieża rzymskiego, przez ks. Konstantego, prze- 
łożonego misyi unickiej w państwie rosyjskiem*. 
Trudno przypuścić, ażeby rzeczone podżegające 
wezwanie było wydane z polecenia papieża; mo- 
żna wszakże mniemać, że przy fabrykacyi we- 
zwania uczestniczył ktoś z osób wyznania rzym- 
sko - katoliekiego. Wedle wszelkiego prawdopodo- 
bieństwa, są to roboty jezuickie. Wezwanie jest 
skierowane ku podtrzymaniu słabnącego oporu i 
zamięszania wpośród byłych Unitów, ku oderwa- 
niu ich od prawosławnych cerkwi, obrzędów i 
księży, nazwanych tam schizmatykami. 

„Po przejrzeniu wszwania do byłych Unitów, 
zarząd eparchii chełmsko-warszawskiej doszedł do 
następujących wniosków : Widać, że Jezuici nie 
tracą nadziei odnowienia unii; tę nadzieję ma- 
rzycielską podtrzymują w nich obecne niepokoje 
polityczne Europy, z koalicyą trzech mocarstw 
europejskich, skierowaną przeciw Rosyi , wobec 
której liczą oni na oderwanie kraju tutejszego od 
władzy rosyjskiej, a poddanie go pod władzę in- 
ną, przyjazną Watykanowi, wobec czego nawró- 
cenie mieszkańców prawosławnych na unię, a 
nawet na latynizm, będzie możebnem. Szczegó- 
łowe ocenienie szkodliwych mrzonek , które ni- 
gdy nie dadzą się osiągnąć, jest najwięcej dostę- 
pne duchowieństwu miejscowemu, już to z po- 
wodu nauk cerkiewnych, już ze względu na poza- 
cerkiewne pogadanki z ludem; w celu zaś zni- 
szczenia wpływu wezwania, konieczne są odpo 
wiednie środki ze strony władz cywilnych. 

„Władza eparchialna postanowiła: treść we- 
zwania zakomunikować p. generał -gubernatorowi 
warszawskiemu, tudzież gubernatorom siedleckie- 
mu, lubelskiemu i suwalskiemu z prośbą, aby 
przedsięwzięli odpowiednie środki, tak przeciw 
rozprzestrzenianiu powyższego wezwania wpośród 
byłych Unitów, jak i uniemożebnienia na przy- 
szłość pojawiania się podobnych proklamacyj*. 

Jeżeli doniesienie o proklamacyi jest praw- 
dziwe, a nie jest tylko fałszywą denuncyacyą, 
obliczoną może na wywołanie jakich nowych 
prześladowań — to Graźdanin niepotrzebnie sili 
się na tak daleko sięgające kombinacye, jak ta, 
iż jest to „robota jezuicka*, znajdująca zachętę 
„w obeenych niepokojach politycznych Kuropy*. 
Przeciw takiemu gwałtowi, jaki na Unitach chełm- 
skich dokonany został, zawsze, bez względu na 
europejską syłuacyę, protest podnosić się będzie. 
Jeżeli tedy proklamacya rzeczywiście istnieje — 
to jest ona tylko jednym z objawów takiego ko- 
niecznego, naturalnego 8 najsłuszniejszego prote- 
stu, który z sytuacyą europejską nie nie ma 
wspólnego. 


W sprawie opodatkowania 
wódki. 


Zgromadzeni wyborcy z większej i mniejszej 
posiadłości sanockiej pod przewodnictwem preze- 
sa Rady powiatowej sanockiej p. Feliksa Gnie- 
wosza uchwalili wysłać na ręce posła Grotow- 
skiego następujący adres do swych posłów: 

„JWny Panie! Zgromadzenie wyborców z wię- 
kszej i :nniejszej posiadłości obwodu sanockiego, 
zgadzając się z wnioskiem JWgo posła Grotow- 
skiego, dotyczącym opodatkowania spirytusu i od- 
szkodowania właścicieli prawa propinaeyi, uprasza 
posłów ziemi sanockiej o jak najsilniejsze tegoż 
poparcie.“ 

p. pisma tego dołączono następujący memo- 
ryał : 

Zaniepokojeni przedłożeniem rządowem poczy- 
tujemy sobie za obowiązek najżywotniejsze nasze 
w tym względzie interesa Wysok. Kołu przed- 
stawie : 

Wedle przedłożenia rządowego ma Węgrom 
przysługiwać prawo wyrabiania kontyngensowa- 
nego spirytusu w ilości 872.522 hkl, Austryi zaś 
w ilości 997.458 hkl. We Węgrzech zatem z 
ludnością 16,300.000 przypada na jednę głowę 
spirytusu 5*85 litra, w Austryi z ludnością 
000 przypada na jednę głowę tylko 4'29 
itra. 

Gdy jednakowoż Węgry, mając dobre i tanie 
wino, znacznie mniej wódki konsumują, aniżeli 
ta część monarchii mianowicie Czechy i Galicya, 
przy podrożeniu zaś spirytusu trzeba przewidy- 
wać, że konsumcya wódki na Węgrzech o wiele 
więcej się zmniejszy, aniżeli w krajach, które 
wcaie wina nie produkują — przeto na potrzeby 
konsumcyjne w Węgrzech wyżej jak 4 litry na 
głowę liczyć nie można. Węgry prócz tego 
produkują co najmniej 200.000 hkl. wódki na 
własną potrzebę, których do konsumeyi nie wli- 
czono. y 

Wedle przedłożenia rządowego wyrabiały by Wę- 
gry zatem kontyngensowego spirytusu rocznie 
872.522 hkl., niepodlegającego opłacie wyrabiają 
200 000 hkl., wyrabiałyby zatem rocznie razem 
1,072.522 hkl. Na pokrycie miejscowej konsum- 
cyi potrzebują, licząc na 16,000.000 ludności po 
4 iitry, 652.000 hkl., zostaje przeto nadwyżka 
420.522 hkl. 

Zbywająca ta ilość skontyngensowanego spirytu- 
su użytą będzie na pokrycie potrzeb konaumeyj- 
nych tej połowy monarchii Z wyprodukowanym 
tym w wielkich fabrykach spirytusem żadna go- 
rzelnia rolnicza pod względem kosztów wyrobu 
tegoż spirytusu konkurencyi wytrzymać nie zdo- 
ła. Koniecznem następstwem tegoż będzie, że wę- 
gierskie fabryki spirytusu zniszczą w krótkim 
czasie wszystkie nasze gorzelnie rolnicze, zawła- 
dną u nas całym handlem spirytusu, i natenczas 
dowolną cenę tegoż ustanawiać będą. Zawartą 
zatem ugodą z Węgrami oddanoby przy pomocy 
projektowanej reformy opodatkowania spirytusu, 


kraj cały na łup kiiku milionerom , którzy kolo- 
salne fabryki na Węgrzech pozakładali Mniema- 
my, że byłoby z większą dla ekonomii państwo- 
wej korzyścią, gdyby zamiast pozbawiać rolni- 
ctwo jedynej dźwigni, jaką w gorzelnietwie po 
siada — coby i siłę podatkową w kraju zupeł- 
nie zniszczyło — przyznano gorzelniom rolni- 
czym wyłączne prawo wyrabiania całej ilości kon- 
tyngensowanego spirytusu, wskutek czego siły po 
datkowe rolnictwa znacznieby się wzmogły i kraj 
ciężarom, których ponoszenia państwo od niego 
wymagać będzie, mógłby podołać. 

Pozwalamy sobie przeto następujące 
nia : 

1) aby na Węgrzech wyrabiano kontyngeńso- 
wanego spirytusu tylko 4 litry na głowę, wlicza- 
jąc w to i ten na własną potrzebę wyrabiany 
spirytus; 

2) aby przyznano gorzelniom rolniczym wyłą- 
czne prawo wyrabiania całej ilości kontyngenso- 
wanego spirytusu. 

Przedkładając Wysokiemu Kołu powyższe wy- 
wody mamy nadzieję, że Wysokie Koło, stojąc 
na straży interesów kraju, groźną tę klęskę od 
nas odwrócić potrafi. 


żąda- 


Feliks Gmiewosz, mp. 
przewodniczący zebrania. 


| Z Rady państwa. 


Wiedeń, 13 kwietnia. 

(rf) Po feryach wielkanocnych nastąpił okres 
prawdziwych Séances maigres: trzecie to 
już posiedzenie, a jeszcze nie podniesiono w Izbie 
żadnej ważniejszej sprawy, któraby żywiej poru- 
szyła polityczną działalność stronnietw i zainte- 
resowała opinię powszechną. Poliltyezny interes 
chwili obecnej skupia się po za posiedzeniami 
Izby — w klubach i prywatnych konferencyach : 
kwestya wódczana, która znajduje się obeenie w 
stanie przesiłenia panuje wyłączni» nad sytuacyą 
i absorbuje polityczną działalność stronnietw. 

Najdzisiejszam posiedzeniu min. Dunajewski 
odpowiadał na kilka interpelacyi. W odpowiedzi na 
interpełacyę p. Viteziea i towarzyszy wzglę- 
dem nadużyć przy sprzedaży soli wo- 
kręgu mitterburskim, oświadczył mini- 
ster, że postępowanie tamecznych władz jest pra- 
wnem, nie mogą więc być poc'ągnięte do odpo- 
wiedzialności. — Na interpelacyę pp Firn- 
kranza, Berganiego i tew. względem po- 
boru podatku konsumcyjnego od wi- 
na i mięsa na prowincyi — odpowie- 
dział minister, Że zarząd skarbowy nie może 
zrzec się prawa wypuszczenia w dzierżawę poda- 
tku konsumeyjnego od wina i mięsa, gdyż prze- 
konał się z doświadczenia, że pobieranie podatku 
tego na własną rękę jest zbyt uciążliwem i zbyt 
kosztownem, korzystniej więc jest wypuścić po- 
datek w dzierżawę. aniżeli przyjmować stosun- 
kowo zbyt małe sumy przy bezpośredniej ry- 
ezałtowej ugodzie ze stronami. Zresztą rząd zaw- 
sze ma na względzie korzyść skarbu i przyjmuje 
bezpośrednio opłatę podatku w tych wypadkach, 
gdy uważa to za korzystniejsze. 

Wreszcie na interpelacyę p. Wrabetza i to- 
warzyszy, którzy żalą się na urzędy pocztowe w 
Wiedniu, odmawiające przestęplowania 
weksli i czeków zagranicznych, mi- 
nister Dunajewski oznajmił, że 19 stycznia 
b. r. wydał już w porozumieniu z ministrem 
handlu odpowiednią instrukcyę, która zobowią- 
zuje odnośne urzędy do załatwiania wszelkich 
przestęplowań weksli. 

Z porządku dziennego toczyły się w dalszym 
ciągu obrady nad projektem zaprowadzenia zmian 
w ustawie wyborczej do Rady pań- 
stwa odnośnie do większych posia- 
dłości w Tyrolu. 

Wczorajszy wniosek p. Wildauera, żądają- 
cy, aby drugie ciało wyboreze wielkich posiadło- 
ści w Tyrolu wybierało tylko w jednem miejscu, 
mianowicie w Bozen, odrzucono 111 głosami prze- 
ciwko 92, a natomiast przyjęto $ 8 wniosku ko- 
misyi dla reformy wyhorczej, ustanawiający trzy 
okręgi wyborcze: w Insbruku, Bozen i w Try- 
dencie. 

Inne punkta wniosku p. Cianiego i tow. 
przyjęto prawie bez dyskusyi w redakcyi, uchwa- 
lonej przez komisyę. 

Z kolei p. Richter w imieniu komisyi kolejo- 
wej zdaje sprawę z wniosku pp. Richtera, Ro- 
sera i tow. o tańszem przewożeniu ro- 
botników na prywatnych kolejach 
żelaznych i proponuje rezolucyę, wzywającą 
ministerstwo handlu, aby wpłynęło na udzielenie 
robotnikom ma prywatnych kolei przynajmniej 
takich ulg, jakie im już zapewniły koleje pań- 
stwowe; dalej, ażeby z ważniejszych punktów ro- 
boczych chodziły pociągi robocze do blizkich o- 
kolie i ażeby bilety jazdy dla robotników były 
zwolnione od opłaty. 

Dr. Boser i Pomperz popierają wniosek komi- 
syi kolejowej, wskazując za wzór obce kraje, 
gdzie oddawna już zaprowadzono takie pociągi 
robocza, jako to w Anglii, Franeyi i w Niem- 
czech. Poczem rezolucyę komisyi przyjęto pra- 
wie jednogłośnie. 

Nieco dłuższą i więcej ożywioną dyskusyę 
przeprowadzono w sprawie fidei-komisów. 
Dr. Fuchs w imieniu komisyi prawniczej zdawał 
sprawę z uchwały Izby panów o wcieleniu pe- 
wnych realności do fidei-komisu barona Ludwig- 
storfa na Guntersdoriie. 

Dr. Heislborg z zasady jest przeciwnym 
rozszerzaniu wszelkich fidei-komisów, gdyż wcie- 
lanie drobnych posiadłości do wielkich majętno- 
ści Przyczynia się do pogorszenia społecznego 
położenia rolników i nie zgadza się z zasadami 
zdrowej polityki ekonomicznej. Mowca więc gło- 
sować będzie przeciwko rozszerzeniu fidei-komisu 
bar. Ludwigstorfa, aby przez to dać wyraz za- 
sadzie społecznej: obrona słabych przeciwko sil- 
nym. 

Min. sprawiedliwości dr. Prażak wyjaśnia, 
że nie chodzi tu bynajmniej o ustanowienie no- 
wych fidei-komisów, jak to fałszywie zaalarmo- 
wały pewne dzienniki, lecz tylko o drobne prze- 
kształcenie już istniejącego fidei-komisu. 

Po kilku uwagach bar. Hackelberga i po osta- 
teczaem przemówieniu referenta — Izba poselska 
udzieliła uchwale Izby panów konstytucyjnego 
przyzwolenia. 

Projekt ustanowienia fidei-komisu Jordaki bar. 
Wasilko-Sereekiego, przyjęty już przez Izbę pa- 


NOWA REFORMA. 


nów, posłużył za asumpt dla dra Polaka do 
ostrej wycieczki przeciwko rządowi. Rząd nasz 
— mówił — proteguje egoizm rodzin- 
ny wyższej szlachty. Powiadają, że parla- 


więcej od parlamentu angielskiego: umie ona 
mężczyzn przemieniać w kobiety, 
potrafi nawet przeprowadzić ustawę 
wódezaną. Jednej tylko rzeczy nigdy komisya 
ta nie potrafi: nigdy nie pochlubi się, 
ażeby „austryacką Radę państwa“ 
przemieniła w instytucyę reprezen- 
tującą naród. Najpotężniejsze umysły — cią- 
gnął dalej mowca — Szyler, Goethe, Kant, 
Adam Smith i John Stuart Mill osądzili fidei- 
komisy, Naród również sprzeciwia się tej insty- 
tucyi. gdyż pojmuje, że fidei-komisy są źródłem 
wszelkiego nepotyzmu i systemu protek- 
cyjnego w Austryi, tak wstrętnego 
dla dumy narodowej i demoraiizują 
cego dla cnót obywatelskich. A więc 
mowca w imieniu swego stronnictwa 
stuje przeciwko ustanawianiu nowych fidei-komi- 
sów. 

Dr. Machalski, polemizując z poprzednim 
moweą, stara się uzasadnić swe zapatrywanie. 
dla prawidłowego rozwoju państwa 
ekiego. 


nikarstwu. 
Po ostatecznem przemówieniu referenta Fu- 
chsa Izba udzieliła konstytucyjnego przyzwo- 


su Jordaki. 

Uchwale o rozszerzeniu fidei-komisu hr. H er- 
bersteina również udzielono konstytucyjnego 
przyzwolenia. Poczem posiedzenie zamknięto. 

Następne posiedzenie odbędzie się dopiero w 
poniedziałek 16 b. m. z następującym porząd- 
kiem dziennym: wybory do komisyi dla ustawy 
przeciw anarchistom — sprawozdanie komisyi 
budżetowej z wniosku Neunera i Zallingera w 
sprawie ulżenia nędzy w okręgu Klansen — trze- 
cie czytanie wniosku o zmianach w ustawie wy- 
borczej — referat komisyi budżetowej o prelimi- 
narzu budżetowym. 


b | ion WO CE On. ZOE | 
Przesilenie w Niemczech. 


Według ostatnich telegramów z Berlina miały 
stosunki w stolicy Niemiec ułożyć się w ten sposób, 
iż ks. Bismark będzie mógł, jeżeli nia na długo, 
to przynajmniej na jakiś czas pozostać na stano- 
wisku kanclerza. Wobec tajemnicy, jaka tym ra- 
zem osłania odbywające się w charlottenburskim 
zamku rokowania, niepodobna nawet w przybliże- 
niu ocenić wiarogodności tych doniesień, zwła 
szcza, iż nie brak także doniesień niezupełnie 
zgodnych z powyższem zapatrywaniem. Jeżeli je- 
dnak okaże się, że polega ono na dokładnych in- 
formacyach i jeżeli wypowiedzenie stanowczego 
słowa w sprawie zaślubin księżniczki Wikto- 
ryi zostało tylko odłożonem na później, to“ ani 
dwór cesarski, ani zwolennicy jedności niemiec- 
kiej nie będą mieli powodu do oddawania się 
wielkiej radości. Rozdwojenie, jakie zapanowało 
w najwyższych sferach berlińskich, nagromadziło 
tam tyle palnego materyału, obudziło tyle podej- 
rzliwości i niechęci, iż atmosfera dałaby się dziś 
oczyścić tylko zapomocą jakiejś śmiałej a stano- 
wczej decyzyi, wszelkie zaś odkładanie jej .na pó- 
źniej powiększać będzie ogólny rozstrój i osłabi 
w końcu powagę i znaczenie, jeżeli nie obu, to 
przynajmniej jednej wojującej strony. 

Trzeba przyznać, że cesarzowa Wiktorya i ks. 
Bismark są godnymi siebie przeciwnikami. Jeżeli 
w pierwszej chwili można było przypuszczać, że 
urządzane przez przyjaciół kanclerza demonstra- 
cye zaimponują dworowi cesarskiemu, to podróż 
cesarzowej do Poznania była doskonalą na nie 
odpowiedzią Kanclerz nie dał i tym razem za 
wygraną, a pokierowanie rzeczy w ten sposób, 
iż w trzy dni po tej wycieczce ukazał się w Pe- 
tersburgu półurzędowy artykuł, wymierzony wprost 
przeciw małżeństwu Battenberga. świadczy, że 
w sztuce dyplomatycznej trudno ks. Bismarkowi 
dorównać. (zy jednak partya prowadzona 7 ta- 
kim zapałem przez obn partnerów wyjdzie ce- 
sarstwu niemieckiemu na korzyść, o tem wolno 
dziś powątpiewać. W końcu doorowadzić ona 
musi do upokorzenia dynastyi Inb też zmniejszy 
urok otaczający osobę lego, komu ta dynastya 
swe dzisiejsze stanowisko zawdzięcza. a nieuni 
kniooe następstwa takiego rezultatu dadzą się je- 
szcze i w dalszej przyszłości uczuwać. 

Dla narodu, który w niesłychanej bucie z lek- 
ceważeniem spogląda na resztę Europy i wierzy 
w niezachwianą trwałość swej potęgi. stan taki 
musi być dziwnie przygnębiającym. Rozważniejsi 
czują już dziś, że urok korony, przez 18 lat wszel- 
kiemi podtrzymywany środkami, nie wytrzymałby 
wiele podobnych prób. a tragiczna fatalność, 
która zaciężyła nareszcie nad tym znienawidzo- 
nym przez sąsiednie ludy narodem, sprawia, że 
ten, który powinien w jakikolwiek sposób wyrwać 
państwo z nienaturalnego położenia, pędzi godne 
litości życie bez nadziei wyzdrowienia. 

Przy rozwiniętem życiu konstytucyjnem sytua- 
cye podobne zupełnie do dzisiejszego położenia 
Niemiec trafiają się nadzwyczaj wyjątkowo. Na 
pozór nie zaszło tam dotychczas nic, coby można 
nazwać jawnem narnszeniem ustaw. Kanclerz 
państwa ujrzał się zniewolonym przedstawić pa 
nującemu, że zamęźcie księżniczki z domu cesar 
skiego wprowadzi państwo w sytuacyę, którą on 
za zgubną uważa i za którą nie chce przyjmo 
wać odpowiedzialności. Kroku tego nie można 
ministrowi ganić. Monarcha nie podziela zdania 
kanelerza i ten podaje się wskutek tego do dy- 
misyi. Dymisya jak się to zazwyczaj w takich 
wypadkach dzieje, nie została natychmiast udzie- 
loną i cała sprawa czeka przez kilka tygodni na 
rozstrzygnięcie. W całyın tym przebiegu nie ma 
jeszeze dotychczas nie nadzwyczajnego. Tymcza- 
sem z różnych miast nadehodzą wiadomości o 
podpisywaniu adresów do kanclerza. I to nie jest 
jeszcze jawnem wykroczeniem przeciw ustawom 
państwa. Ale jeżeli chodziło o to, ażeby w sze- 
rokich kołach ludności nie zajmowano się niepo- 
rozumieniem w najwyższych sferach należało wla- 


ment angielski przeprowadzi wszystko, co ze- 
chce. Ale większość austryackiej Rady państwa 
i jej komisya wykonawcza potrafi, daleko 


prote- 


że fidei-komisy są korzystne, nawet konieczne 
austrya- 


Antisemita Türk w właściwy sobie spo- 
sób powstaje przeciwko szlachcie, żydom i dzien- 


lenia uchwale Izby panów w sprawie fidei-komi- 


ciąć zawczasu ten węzeł gordyjski i cesarz Fry- 
deryk powinien był albo odrazu ustąpić kanele- 
rzowi, albo w pierwszych dniach przesilenia zde- 
cydować się na uwolnienie go od obowiązku. 
Kanclerz ma zupełną słuszność ogłaszając w swym 
przybocznym organie, że przez obstawanie przy 
swem pierwotnem zdaniu nie może on jeszcze 
stracić osobistego szacunku cesarza, ale z drugiej 


wnego stopnia w tej walee z kanclerzem, nie 
może się tak łatwo cofnąć bez naruszenia swej 
powagi. Szybka decyzya w jednym lub drugim 
kierunku byłaby temu wszystkiemu zapobiegła; 
decyzyi takiej trudno wymagać od schorzałego i 
pozbawionego samodzielności człowieka, a w tem 
właśnie tkwi owa tak groźna dla Niemiec fa- 
talność. 

Dla cesarstwa niemieckiego, które zaledwie od 
17 lat istnieje, położenie to jest o wiele niebez- 
pieczniejszem niż dla państw mających odwieczną 
historyę. W Monachium i Dreznie, w Sztutgar- 
dzie i Karłsruhe, znajdują się do dzisiejszego 
dnia żywioły, które każdą wiadomość o zajściach 
berlińskich z niesłychauą przyjmować muszą ra 
dością. Wszystko zaś eo owym partykularysty- 
eznym zachciankom dodaja otuchy, wychodzi tem 
samem na niekorzyść cesarstwa niemieckiego. 


Przegląd polityczny. 


Kraków, 14 kwietnia 


Gazeta Narodowa ogłasza następujące oświad- 
czenie : 

„Wobec korespondencyi z Wiednia umieszczo- 
nej w nr. 86 Przeglądu, poczytujemy za obo- 
wiązek względem siebie samych oświadczyć pu- 
blieznie, iż dziennika tego nie uważamy żadną 
miarą za organ prawicy sejmowej i zupełnie się 
nie zgadzamy z jego tendencyami i zapatrywa- 
niami * 

We Lwowie d. 18 kwietnia 1888 r. 
Władysław hr. Wolański 
Emil Torosiewicz. 

O sytuacyi parlamentarnej piszą Nar. Listy: 
„W polskich kołach nie podzielają zdania, żeby 
uchwała Izby w duchu ich żądań. miała konie- 
cznie sprowadzić ustąpienie gabinetu i przesile- 
nie polityczne. Przypominają, że nigdy jeszcze 
rząd nie ustąpil, jeżeli wszystkie zasady jego 
projektu były przyjęte, a tylko wysokość stopy 
podatkowej natrafiła na opór. Rząd węgierski co- 
lnie się gdy zobaczy, iż oporu po stronie au- 
stryackiej nie przełamie. Opozycyjne usposobie 
nie przeciw projektowi rządoweinu rośnie nawet 
wśród tych Polaków, którzy zresztą zawsze szli 
za rządem — rośnie na wiadomość,że minister 
Ziemiałkowski wyraził zdziwienie, dla czego Po- 
lacy występują z całym szeregiem żądań, jeżeli 
wykonanie wszystkich tych żądań może być osią- 
gniętem przez spełnienie jednego, t. j. zniżenie 
stopy podatkowej. Mimo tych pogłosek nie jest 
prawdopodotnem, żeby minister Ziemiałkowski 
wamacniał opór przeciw ministrowi skarbu, — 
Jeszcze w środę wybitni członkowie Koła pol- 
skiego zapewniali, że los projekiu rządowego nie 
może być inny, jak tylko odroczenie do je- 
sieni Na prawicy sądzą jednak, że zwolennicy 
rządu mieć będą większość w Kole. Wtedy od- 
bywać się będą codziennie posiedzenia ściślej- 
szej komisyi gorzelnianej — Z wyjątkiem 
zmiany stopy podatkowej jest zre- 
sztą prawica gotowa wszelkie wa- 
żniejsze życzenia Polaków poprzeć. 
Nikt nie wątpi, że projekt będzie załatwiony w 
sposób korzystny, nawet gdyby został przez Po- 
laków odrzucony i gdyby nastąpiła zmiana rzą- 
du. Jest rzeczą prawie pewną, że Rada państwa 
będzie obradować i po Zielonych świętach, po- 
nieważ prócz budżetu ma być jeszcze załatwiona 
ustawa o opodatkowaniu wódki i piwa, układ z 
Lloydem, ustawa o upustach przy klęskach ele- 
mentarnych, ustawa wyjątkowa dla Wiednia i o- 
kolicy, tudzież projekt wojskowy. Parlamentarna 
komisya prawicy postanowiła także, iż wniosek 
Liechtensteina jeszcze przed Świętami ma przyjść 
pod obrady, wyczekują jednak jeszcze. żeby pra- 
wica zebrała się w komplecie i większość była 
zapewnioną * Wreszcie donoszą Nar. List", że 
rząd wystąpi z żądaniem kredytu na obronę kra- 


jową. 


Wiadomości o nagłem pogorszeniu się zdro- 
wia cesarza Fryderyka pochodziły, jak się 
zdaje stąd, że przedwczoraj wieczorem zgroma- 
dzili się w Charlottenburgu lekarze celem zało- 
żenia nowej rurki oddechowej. Wczoraj odbierał 
cesarz raporta od ministra Puttkamera i szefa 
przybocznego gabinetu, Wilmowskiego, a w po- 
ładnie odbył wraz z żoną i córką przejażdżkę w 
zamkniętym powozie. 

Z Berlina donoszą, że ks. Karol Radziwiłł 
przywiózł tam adres Polaków. którego wła- 
dze poznańskie nie pozwoliły wręczyć cesarzo- 
we 
Noridłatóche Allgemeine Zciłung oburzona na 
wolnomyślną prasę, krytukującą postępowanie 
kanclerza, wystąpiła z artykułem, w którym 
dowodzi, że zarzuty wymierzone przeciw ks. Bia- 
markowi nie oddziałają bynajmniej na dzisiejsze- 
go cesurza, tak samo, jak nie oddziaływały na jego 
ojca. Obaj cesarze powierzyli ks. Bismarsowi u- 
rząd kanelerski, bo życzyl sobie, ażeby udzielał 
im rady zgodnie z własnem przekonaniem i su- 
mieniem i nie wątpili nigdy, iż przy pełnieniu 
tych obowiązków będzie uwzględniał równie do- 
bro dynastyi, jak i dobro kraju. Ażeby jednak 
odpowiedzieć wymaganiom służby i dać dowody 
wierności, potrzeba na to nietylko odpowiedniego 
uzdolnienia, lecz takża siły przekonań i u- 
ezeiwości, gdyż inaczej monarcha nie mógłby 
mieć do ministrów zaufania, W obecnym wypad- 
ku zaufanie to nie zależy zupałnie od 
tego, czy dzisiejszy kanelerz pozo- 
stanie ministrem, czy nie. Co więcej, o 
zaufaniu mie mogłoby wcale być mowy, gdyby 
się po kanclerza spodziewano, że dla „pozostania 
na urzędzie, wyprze się swych przekonań i po- 
stąpi nieuczciwie wobec cesarza. Takiego kanele- 
rza — czytamy w tym artykulo — nie mógłby 
zatrzymać ani dzisiejszy, sni dawny cesarz. 

Do półurzędowego wiedeńskiego Fremdenblattu 
telegrafują z Berlina, że cesarz Fryderyk posta- 


śnie z» względu na wyjątkowość położenia prze-nowił odłożyć zaręczyny księżniczki 


strony i cesarz zaangażowawszy się już do pe- 


roczenie Izby, 


Kraków 15 Kwietnia 1888, 


na czas późniejszy, 


wskutek czego prze 


lenie kan"lerskie straciło na chwilę groźny pr 


rakter. 


Mimo tego uważają stan dzisie szy ty” 


za zawieszenie broni, które dlugo potrwać o 
może. Korespondent Fremdenblattu nie przył” 
szeza, iżby cesarzowa Wiktorya zrzekła się sW 
ulubionego planu i dlatego nie wierzy on do 
sieniu berlińskiej Post, jakoby kanclerz otrzy 
od cesarzowej tę nieco teatralną odpowiedź: n 
święciłam szczęście córki na ołtarzu ojczyznj: 
Stanowisko cesarzewicza Wilhelma, jako? 
stępcy cesarza zostało w tych dniach ściślej ok 


ślonem. 


Nowe rozporządzenie cesarza ozn 


dokładnie wypadki, w których następca trond 


zastępować ojca. 


Gen. Boulanger odsłonił nieco swą ie 
czą maskę w rozmowie z jednym z współpræf. 
wników Figara. Oświadczył on przedewszystkić? 
iż nigdy nie przystąpi do żadnego stronnicth 
gdyż żadne z nich nie jest dość silnem, by 
gło coś dla kraju zrobić. Przy zeka on nie 
czyć ani na prawo ani na lewo, i zrobić ze 
go stronnictwa stronnictwo narodowe. 


Ge 
(dziwi się, iż go posądzają o chęć objęcia 


i 


ktatury; myśli on wprawdzie o stanowiś | 
prezydenta rzeczypospolitej, 
stanowisku nie będzie on bynajmniej dyktato 
tak samo jak nim nie był Grévy, lub jak 
Najwięcej gniewa Bo 
gora podejrzenie, że pragnie on wojny z Ni 
cami. Obee on wprawdzie, by się F'rancya p 
ale nigdy nie wypo 
działby wojny. Jest on również przekonanj 
że i Niemcy pragną pokoju. Gościa swego p 


dziś nie jest Carnot 


gotowywała do walki, 


gnal generał temi słowy: 


ale 


„Możesz pan na 


artykuł pod tytułem: Boulanger to pokój“. i 


Skupczyna serbska od 
tuowania się dotąd nie mogła mieć ani jed 
posiedzenia, bo żadna z komisyj, pracujących 


chwili ukon 


sj . 


różnymi projektami do nowych ustaw, nie 2% 
łała porozumieć się z powodu zbyt różnorodo% 
kiernnku dążeń, chociaż posłowie liczą się poi 
nie do jednego stronnictwa 

Królowa Natalia z królewiczem mí 
lecie przybyć do Wiednia W tymże czasie p” 


będzie tam także król Milan. 
ckie sfery dworskie mają się postarać o pogo | 
nie i pojednanie stron powaśnionych 


A 


Wtedy angili 


Gabinet rumuński Rosetti-Carp ciel 


się dotąd powodzeniem większem, aiż moš 
było przewidywać. Budżet został uchwalony * 

szczegółowej dyskusyi; jedynie siedmiu posi ' 
głosowało przeciw. Zapewne dzisiaj nastąpi © 

poczem rząd weżmie się do 


konania programu swego w sprawach wewn 


nych i liczy na to. 


we wybory. 


że postępowaniem 
zdobędzie sobie zaufanie uspokoi umysły, a P> 
jesień będzie mógł rozwiązać Izbę i rozpisać £ 


swoj”, 


Zgodnie z naszemi uwagami wczorajsze 
agitacyach greckich w Macedoni! 

nosi Pol. Cor: Śledztwo, które już od dłuższć 
czasu toczy się przeciw nauczycielowi PiKE 
nowi w Monastirze, wykryło tyle, iż 6 ' 
żo trzeba było uwięzić kilku znamienitszych G 
ków w Florynie, Klisurze i innych miastść 
Papiery, zabrane u Pikiona mają dowodzić < 


jest tajne stowarzyszenie, do którego należą 


p 
ważnie greccy lekarze i nauczyciele w Mach 
nii. Stowarzyszenie to jest w porozumieniu $> 
wolucyjnym komitetem w Atenach, który 0% 


od Turcyi, a przyłączyć do Grecyi. O tych d 


1885 wziął sobie za zadanie oderwać aid | 


niach świadczą także liczne odezwy, 


rozrz 


po kraju i porozumiewanie się tych rewolud 
nych spiskowców z naczelnikami band roz 


czych. 
I na wyspie Krecie według ostatnich M 


domości również rośnie teraz wzburzenie I 


tacya. 
Według tejże Pol. Corr. koła dyplomaty 
wiedzą i uznają, że wszystkie nowe objawy w 
Macedonii jak na Krecie należy odnieść do 
dła knowań zagranicznych tych sfer, w który, 
interesie leży zakłócenie spokoju i wyw otat 
zamięszania na wschodzie. Rząd tw if 
rozumiejąc to dobrze, czuwa nad utrzymać, 
spokoju w Macedonii, a do Krety ma wysłał 


kręty wojenne. 


Sprawy miejskie. 


4 


ma 


(Posiedsenie Rady miejskiej s dnia 12 


kwietnia.) 


(Dokończenie.] 


Z porządku dz enneg> imieniem sekcyi I e$ 
Hajdukiewicz wnosi: Z powodu zajęciś 
sążui gruntu na rozszerzenie ulicy Miedziuć , 
zwała się na oddanie w drodze kompenrż 
Gustawowi Wortsmanowi 59 sążni gruntu |, 
skiego na tejże ulicy położonego. oraz zez walsh, 
na wypłacenie za nadwyżkę tytułom kupó*, 
sążni po 10 złr. za jeden sążeń kwadr. 
umowy poniesie p. Gustaw Wortsman. 
tość pokrytą zostanie z funduszu zakłado fr 
Umowę podpisze prezydent, wiceprezydent $ 
diajn i r. m. Hajdukiewicz. Uchwalonn. 


Imieniem tejże sekcyi naczelnik p. Um! 
przedkłada nastepujące (rzy wnioski: 


go 
sz 


v 
i 


1) p” żę 


stosowania się z budową domu do linii 
cyjnej płacu Bawół na Kazimierzu odu p, 
Katarzynie Siwkowej , właścicielce rea l 

p 


wałek gruntu miejskiego od strony tegoż P 
obejmujący powierzchni 0:988 sążni de 
tomiast z tej powierzchni strącić przestrze 


i 


ify 
pij 


tu 0'104 sążni kwadr., własnością pomief jl 


p. Siwkowej będącą. Za nadwyżkę gruntu 


ści 0-834 sążni kwadr. zapłacić 5 złr. 


spisania kontraktu poniesie nabywczyni. 
pisania kontraktu upoważnić prezydenta 
Friedlajna i Hajdukiewiecza 2) Celem z 


Dis? 


p 


ge 


gó) 


nia się z budową domu do linii regulacji s 
licey Dietla, sprzedać p. Salomonowi Rittef sje 
wi właścicielowi realności, grunt miejski i 
ny ulicy Dietla, obejmujący powierzchni *4 


$ni kwadr. w cenie po 10 złr. za jeden 
kwadr. Koszta spisania kontraktu ponie zg 
bywea. Do podpisania kontraktu Bada 


upoważnia powyżej 


śnie do uchwały Rady miasta z dnia 
1886 r., zatwierdzającej plan parcelacyi 


wymienionych. 


3) 


08 


w 


k: 
> p" 
P. 


P 


i 
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realności zwanej Maślakówką, sprzedać z tejże re- 
alności p. Kornelii Mendrzykowskiej grunt, obej- 
mujący powierzchni 360 sążni kwadr. w cenie 
po 8 złr. za sążeń kwadr. Koszta spisania kon- 
traktu zapłaci nabywczyni. Do podpisania kon 
traktu Rada upoważnia powyżej wymienionych. — 
Bez dysknsyi wszystkie trzy wnioski Rada u- 
chwala — i na tem chciał prezydent zamknąć 
obrady jawne. 

R. m. Romanowicz żąda załatwienia po 
stawionej na porządku dziennym posiedzenia spra- 
wy wyboru 10 członków do komisyi statutowej 
Od października ubiegłego roku sprawa ta nie 
została załatwioną. , 

Prezydent oświadcza, iż nie wie, czy jesl 
komplet. 

R.m. Romanowicz: Jeżeli brak kompletu, 
to i poufne posiedzenie odbyć się nie może. 

Prezydent zapytuje Radę, czy chee przy- 
stąpić do tego punktu porządku dziennego. — 
Odzywają się głosy przeciw, lecz większość o- 
świadcza się za załatwieniem. . 

Na żądanie dra Zolla zawieszono posiedzenie 
celem porozumenia się. Na skrutatorów powołał 
prezydent pp. Epsteina, Mendelsburga i dra Sty 
cznia. Głosowano kartkami. 

Zanim ukończono skrutynium, dyrektor budo- 
wnictwa Niedzialkowski przedstawia imie 
niójm sekcyi I następujący wniosek: Rada miasta 
przyjmuje propozycyę Dyrekcyi inżynieryi wyra- 
Żoną w odezwie z doia 15 lutego r. b. w spra- 
wie założenia ulicy, łączącej ulicę Wałową z uli- 
cą Batorego na gruptach skarbu wojskowego, z 
tem zastrzeżeniem, że droga wykonaną będzie 
przez gminę miasta Krakowa, grunt zaś pod bu- 
dowę drogi zająć się mający pozostanie własno- 
ścią skarbu wojskowego. Uchwalono. f 

Imieniem komisyi archiwalnej r m. dr. Ka- 
sparek wnosi: Rada miasta uchwa'i: 1) Spra- 
wozdanie p. Piekosińskiegu przyjmuje się do wia- 
domośc. 2) Rada miasta odstępuje na teraz od 
zamiaru połączenia archiwum miejskiego z archi- 
wam akt grodzkich i ziemskich, i o tem Wy- 
dział krajowy zawiadamia. 3) Przyznaje się stró- 
łowi w archiwum dodatkowo wynsgrodzenie w 
rocznej kwocie 60 zir., począwszy od 1 stycznia 
1888 r. płatne w ratach. 

Po uchwaleniu tego wniosku zarządził prezy 
dent posiedzenie poufne, na którem ogłoszony 
= a wynik wyboru członków komisyi statuto- 
rej, 

„ Wybrani zostali w pierwszem głosowaniu r. m.: 
Gwiśzdomorski. dr. Hajdukiewicz, dr. 
Horowitz, dr. Paszkowski, dr. Pienią- 
ek, Romanowicz, dr Styczeń, dr War- 
Szauer, dr. Weigel — w drugiem głosowa 
Riu r m Muczkowski. 


O 
KA 


Z dziedziny techniki i wynalazków. 


(Kolosalne armaty.) 

„Historya armat rozpoczyna się wraz z wy nale- 
ziemieim prochu. Pierworhe był to pęk prętów 
żelaznych na kształt beczki obręczami ściśnię- 
tych. W bardzo krótk'm jednak czasie rozpoczęto 
inż wylewać 7 bronzu cale działa, mniej więcej 

o dzisiejszych podobiie. Jedną z pierwszych ta- 
teh odlewarni była zalożona 1401 roku przez 
dobrze z polskich dziejów znanego wielkiego mi- 
Btrzą krzyżackiego Kourada von Jungingen. Za- 
szczyt ostatecznego wydoskonalenia tej strasznej 
broni należy się dopiero naszemu wiekówi. — 
Szwed Wahrendorff, pierwszy skonstruo- 
wał w 1640 roku wszelkim fachowym wymaga- 
niem odpowiadające działo, nabijane z tylu. — 
W roku 1846 za radą włoskiego kapitana arty- 
leryi Cavalli, zaopatrzył je w gwinty, umożli- 
wiając tym sposobem niedoścignioną pierwej cel 
ność strzału. Francuz La Hitte, Anglicy Arm 
Strong i Whitworth Austryak Uchatius 
i Niemiec Krupp doprowadzili wreszcie fabry- 
acyę do dzisiejszego stopnia doskonałości. © 

W dawnych czasach, zwłaszcza w drugiej po- 
łowie I5go wieku, objawiało się już dążenie do 
ciąglego powiększania kalibru. Kurfiirsty, samo- 
dzielni książęta walczyli w tym kierunku o le- 
psze. Sławna oblężnicza armata Faule Grete wa- 
Żyła 33.000 fuatów, a jeden ładunek prochu wy- 
nosił 140 funt. Były tojednak raczej pańskie fan- 
tazye, działa tych rozmiarów poważnych usług od- 
awać nie mogły, chociażby dla trudności trans- 
portu przy ówczesnych lichych środkach komu- 
Nikacyjnych. Zresztą są to niemal dzieciństwa 
W porównaniu z rozmiarami, do jakich dzisiaj 
achodzimy. , 

Ze słynnego zakładu Kruppa. gdzie pokojów? 
usposobiona Buropa w 30 ostatnich latach 25.000 
dział wszelkiego kalibru zakupiła, wyszły w osla- 
tnim czasie cztery — obok znanego po wojnie 
rosyjsko-tureckiej, nad cieśniną Dardanelską usia- 
wionego działa — największe obecnie na świe- 
cie armaty. Szezęśliwyjn ich posiadaczem są Wło- 
chy. Uinieszezone w dwóch żelazny.h wizżach, 
bronią wojennego portu Spezzia. Kolosy te są 
długie na 14 metrów. Wylot ma średnicy 40 
cm., a kula długa 1280 mm. To też ładunek 
wynosi bagatelkę — 330 kilogramów prochu. 
Każde działo waży 121.000 kilogr., a sam kiin, 
którym się armatę po nabiciu z tyłu zamyka, 
waży 8.760 klg., a więc mniej więcej tyle co 15 
€m. armata, jedno z największych dziś nżywa- 
nych dział fortecznych. Ządana szybkość pocisku 
była 550 m., obok żywej siły przy wylocie 14 
milionów kilogrammetrów. Żądania te są urzeczy- 
Wistnione przy prężności wybuchającege prochu, 
wynoszącej 2.400 atmosfer. Ponieważ chodziło 
tu więcej o siłę i celność przeznaczonego do prze- 
bijania pancerników strzału, niż o jego odle- 
głość, a zatem knla ma możliwie płaską linię 
rzywą zataczać, więc elewacya jest tylko do 18° 
umożebniona, przy czem dalekość strzału wynosi 
Przeszło 12 kilometrów. Zbudowane są te działa 
z Tur na kilka metrów długich, zewnętrzne w 
stanie gorącym na wewnętrzne wciągane, pokry- 
WAjĄ miejsca zetknięcia tychże „Jako materyal 
J*8 użyta wyłącznie stal lana. Żeby dać pojęcie 
o tradnościach wykonania, należy tylko wspo 
Mnieć, żę dla wyłania większych części potrzeba 
Byto w 1800 tygiach równocześnie stał topić. 
8jwiększą jednak trudność sprawiło przewie. 
le tych olbrzymów z Niemiec do miejsca 
Przeznaczenia. O zwykłym transporcie nie mogło 
$ JĆ mowy, chociażby ze względu na szyny, 
tóre tylko ograniczony ciężar wytrzymują. Oba. 
Wiano sig zresztą o mosty, nasypy i inne budo 


zien 


wy na zwykłe ciężary obliczone. Trzeba więc 
było koniecznie rozdzielić ten cały ogromny cię- 
żar na jak najwięcej osi, tak żeby każde koło 
wozu najwyżej 7000 klg. nieść musiało. Z dru- 
giej jednak strony, długość wozów nie mogła być 
także dowolną, z powodu częstych skrętów toru 
kolejowego. , , 
Po odrzuceniu wielu projektów i po długich 
rokowaniach, zarządy odpowiednich dróg żela- 
znych zgodziły się wreszcie na projekt wozu prze- 
szło 23 m. długiego, lecz z dwóch cześci Złożo- 
nego, tak, że przy nader powolnej jeździe o chy- 
żości L m. na sekundę, można było nawet łuki 


daeh, nie było przy pożarze ani jednej osęki, dra. 
tiny, ani konewki. Dopiero przy samym już końcu 
zjawiło się kilka garnków, konewek, oputni, je 
dna literka i dwie osęki. Te ostatnie jednak prze- 
stały wkrótce fungować, ponieważ po kilku pocią- 
gnięciach niemi, haki zostały w ogniu, a samemi 
drągami nie było można nie zdzi:łać O sikawkach 
beczkach itp. większych naczyniach ua wodę nie 
było ani słychać. A przecież jest to wieś licząca 
około 100 numerów i mająca na swoich genntach 
znaczniejsze kopalnie nafty, a zatem mająca i moralne 
i materyalne poparcie. Ale że brak tu poczucia 
własnego interesu i skutecznej zachęty z góry, dia 


Ab , Ą r ar- ie się ni dy i zabiegi w 
romieniu 50 m. przebywać, Wóz taki wspar-|tego też na nie się nie przydały rady 7 
dot na 16 Miec w ten sposób każde z Baltym kierunku czynione przez życzliwych. Smutny i 


kół ogółem tylko 7.000 klg. do dźwigania miało. 
O kosztach tego transportu można nabrać poję 
cia, jeżeli się zważy, że Fonstrukcye te tylko je 
dyny raz użyte były, a ciężar materyału do bu- 
dowy jednego wozu potrzebnego wynosił przeszło 


000 klg. 
i 2 Wł. Niemeksza. 


Erronilxa. 


IKrakót, 14 kwietnia. 


Sprowadzenie zwłok Mickiewicza W skład ko 
mitetu, utworzonego przez członków C:;! li akade- 
miekiej, celem sprowadzenia zwłok Adama Mickie- 
witza do Krakowa. weszli pp. dr. F. Weigel 
były prezydent m Krakowa. jako przewedniczący 
tegoż komitetn, Ksaw Konopka pr zes Tow. we- 
teranów 188 r. ks. kanonik J. Polkowski, 
M. Pawlikowski i T. Romanowicz, 
Z młedzieży akademickiej: L. Jaworski, prezes 
Czytelni akad. jako zastępca przewodniezacega, T. 
Butrymowiez, dr. H. Seinteld, tr L. Grn- 
bowski jako podskarbi i Damazy Misko jako 
dh pozyskania odpowi dnich funduszów, które 
jedynie drogą ofiarności publicznej otrzymać w tym 
wypsdku można, komitet poczynił jnż kroki w na- 
miestnietwie, wnosząc podanie 0 pozwolenie zb'era- 
nia w kraju składek w przeciągu jednega roku — 
Luho na podanie, przeałane jeszcze w mireu br., 
odpowiedź dotal nie nadeszła, spodziewać się wszak- 
że należy ż» namiestnictwo żadnych przeszkód w 
tej żywo obehodzącej ogól polski sprawie czynić nie 
będzie, Równocześnie zajął się komitet skupieniem 
wszystkich, na ten cal dotychczas złożonych fnn- 
duszów. a l ph 

Prof. dr Wroblewski, jak się dziś dowiadujemy, 
ma się znacznie gorzej, l 

Namiestnik p. Zaleski dziś rano pospiesznym po- 
ciągiem przejechał przez Kraków ze Tiwowa do Wie 
doia 

Z Uniwersytetu. P. Aleksander Kulczycki, rodəm 
z Zawidowie w Gal'cyi. otrzymał dziś na tutejszym 
Uniwersytecie stopień doktora wszech nauk lekar- 
skicb. 


Zmarli. Antoni Obertyński emerytowany rad- 


ca wyższego sądu krajowego we Lwowie, gdzie za- 
akarbił sobie powszechny szacunek, zmarł w 80 ro- 
ku życia w Graden. 

Teofil PPowezowski natezyciel kierujący szko 
łą w Trzebini, zmarł dziś w Krakowie w 60 rokn 
życia. W ubiegłym roku obehodził zmarły 30 ro- 
oznicę pracy w trudnym i ciężkim zawodzie, a wów- 
czas otrzymał gorące dowody nznania kolegów ce- 
niących jego charskter i przymioty serca. 

Józef Müller nsystent cłowy, zmarł wezorai w 
Krakowie w 39 rokn życia. 

Jan Sowiński obywatel miasta Krakowa, zmarł 
dziś w 63 roku życia =. 

Zapiski policyjne Aresztowano Skurkiewicza Pa- 
wła z Regulie, posznkiwanego już od reku za kra- 
dzież masła, popełnioną na szkołę p  Greibera w 
Kobylanach ; Żeleśniaka Antoniego z Zelkowa, 208- 
nego złodzieja, za podejrz:nie posiadania baryłki Z 
„moskalami*, którą skradł na szkodę niewiadomego 
właściciela w Krakowie; Knapika Wiktora lat 17, 
Lipińskiego Feliksa la: 16, Głucha Antoniego lat 
16 Świ»rczaka Feliksa lot 16 i Mikołajskiega Jana 
lat 16 za nsiłowana kradzież węgli w składach na 
kolei; Wawrze zko Katarzynę za sprzeniewierzeuie 
spodni; Tnrehonia Antoniego za kradzież ; Szczepana 
Wróbla złodzieja nader niebezpiecznego, jako podej- 
rzanego o kradzież z piwnic; Nowakowskiego Ale- 
ksandra lat 19 liczącego z Seretn na Bukowinie 
poszukiwanego za kradzież. ; i 

W polieyi znajduje się woreczek paciorkowy 0- 
letowy znaleziony przy ulicy Strarowiślnej, | 

Ze Lwowa Przeniesienie zwłok 8. p. Stanisława 
hr. Skarbka, założyciela wiekopomnej tundacyi dro- 
howyzkiej oraz teatru lwcwskiego, z cmentarza Ły- 
czakowskiego do grobowca umyślnie w tym celu 
zbudowanej kaplicy na cmentarzn zakładu drohn 
wyzkiego, odbędzie się staraniem kuratora. hr. Hen- 
ryka Skarbka, dnia 8 maja b r., jako w święto 
patrona nieboszczyka, św, Stanislawa. Obrzęd żało- 
bny odbędzie się z wielką uroczystością w Droho- 
wyżu, dokąd Śmiertelae szczątki dobroczyńcy s erót 
i starców przewiezione będą koleją. Wraz z niemi 
złożone zostaną do grobowca popioły Ś p. Włady- 
sława hr. Skarbka, synowca fundatora, tudzież ś p 
Karola ka. Jabłonowskiego, pierwszego kuratora fun 
dacyi. Spodziewać się można, ża uidz'ał wszystkich 
sfer obywatelskich w tym żałobnym obchodzie bę- 
dzie bardzo liczny, i że hołd pośmiertny, oddany 
przez społeszeństwo niespożytej zasłudze 8. p. Sta- 
nisława hr. Skarbka wypadnie jak najwspanialej. 
Kuratorya fundacyi rozeszle 500 zaproszeń. 

W Ropicy Ruskiej przed para dniami spłonęła w 
nocy jedna z najzamożniejszych zagród włościań- 
skich. Opis wypadku, nadesłany nam przez naoczne- 
go świadka, jest jednym z bolesnych dowedów nie 
dołężności i obojętności ladu o własne mienie, oraz 
niewykorzenionego, a tak wielkie szkody przynoszą 
cego jarmarkowania, Gospodarz wraz z Żoną i 11 
lat liczącym synem, do północy prawie bawił w 
Gorl'cach na jarmarku. Drobne dzieci b-z opeki 
pozostały w domu i tylko eudem z płomieni wyra- 
towane zostały Końcowy ustęp opisn wypadku, jak 
prawie zawsze, gdy idzie o pożar we wsi, brzmi 
jak następuje : 

„Na dobitek zaś i jakby na złość sobie amator 
jarmarków zsprzestał od niejakiego czasu opłacać 
premię asekuracyjną do Towarzystwa wzajemnych 
nbezpieczeń w Krakowie, gdzie były zaasekurowane 
jego bndynki i tym sposobem samochcąe pozbawił 
się wynagrodzenia za poniesione przez ogień straty. 
Mieliśmy przy tej sposobności możuość przekonać 
się w jak wielkiem zaniedbanin są jeszcze u na9 
środki ratnakowe, gdy bowiem cały jeden budynek 
stał w płomieniach, a mi drugim rnoął był jot 


przygnębiający to przykład. 

Z Królastwa Polskiego. Wowost: donoszą, że 
wab-e utrzymanych w:adomości o eperacyach kapi- 
pitalistów niemieckich, którzy korzystając z niskiego 
kursu rubla lokują swcje kapitały na hypotekach 


ziemskich w gnbernii płockiej postanowione przed- 


sięwziąć Środki, aby operacye owe mie stały się 
przyczyną przechodzenia ziemi w ręce niemieckie, 

Surowe przepisy, wydane w Niemczech i Fran- 
cyi przeciwko tępiącym ptactwo, które stanowi wy- 
borną ochronę zasiewów ad robactwa, skłoniły całą 
rzeszę spekulantów, handlujących ptakami, do zwró- 
cenia się po za granice swoich krajów po swój 
śpiewający towar. Otóż z tej przyczyny pojawiło się 
mnóstwo tych kupców, którzy wyłamują i wywożą 
za granicę ptaki całemi masami, Ażeby temu zapo- 
biedz, Towarzystwo opieki nad zwierzętami zwró- 
tiło się də gubernatorów z prośbą o zarządzenie 
odęowieduich środków przeciw tego rodzaju speku- 
lacyi. 

Polacy na obczyźnie. Pani Józefina Suf zyńska- 
Jarscka, wouczka Kazimi. rza Paławskiego, przez 
tamy nowayorskiego dziennika Sun zwraca się do 
ogó!łn amerykańskiego, aby jej pomógł do powrotu 
do Europy. Pani Jarocka przybyła do Stanów Zje- 
dnocz ny'h przed laty 15, ulegając namowom ja- 
kiegoś członka kongresu, w zamiarze wyjednania 
sobie u rządu pensji :dożywytniej, w dowód nznania 
rządu dla usług, L któremi Puławsk' ofiar wał się 
St. Zjedn. w czasie rewolucyi, Pani Jarocka wszak- 
że nie otrzymała tego, czego Żądała; a teraz, stra- 
ciwszy miejsca kopistki w wydzial» wojennym, po- 
zostaje bez wszelkich Środków utrzymania. 

W Bukareszcie Polak p, Skupiewski, były na- 
czelny redaktor Etoile roumaine otwiera filię agen- 
cyt telegraficznej Correspondance dz UEst — ma- 
jącej swą siedzibę jak wiadomo w Wiedniu, i roz- 
porządzającej „wybornemi środkami informacyjnemi. 

Ubiegła zima Dawne już — jak pisza Kamil 
Flammarion — meteorologowie nie obserw wali tak 
chłednego lutego, jak w r. b. Średnia temperatura 
tego miesiąca, podług obserwacyj paryskiego obser- 
watoryum, od początku bieżąceg» stulecia wynosi 4 
stopnie wyżej zera, w ubiegłym zaś miesącu ciągle 
stała niżej zera i przytem dość znacznie Lody i 
Śniegi panują wszędzis i takim spesobem możnaby 
pomyśleć, że zaszła jakaś zmiana w ukeśnem poło- 
żeniu osi ziemi. gdyby nie wiedziano, że obecne zi- 
mna są wynikiem nieprawidłosego kierunku wia 
trów W ten sposób niska temperatura w całej Eu- 
ropiu tłómaczy się dość prosto Lecz, co charakte 
ryzuje ubiegłą zimę, to diezwvkła masa śniega, jaki 
spadł we wszystkich krajach W jednej Fiancyi, 
średnia ilaść spadł-go śoiegn w ciąga dwóch osta- 
tnich tygodhi dochodzi do bajecznej cyfry 105 mi- 
liardów i 600 milionów metrów kubicznych. Nio 
podobnego nie było dotąd w Europie i zapewne zi- 
m tegoroczna pamiętoą zostanie w roczniksch mie- 
teorologii. 

Odważna kobieta. Dzienniki francuskie upowia- 
dają uastępnjące zdarzenie : Okręt „Gedeon*, sprawu- 
jący służtę mięlzy Bordeaux i Algierem zginął bez 
śladu od miesiąca listopada. Kapitan okrętu p. Tour- 
nes zostawił młodą żonę. k'óra nie mogła pogodzić 
się z myślą, że mąż jej zginął wraz z całą załogą 
i przekonana była, iż okręt podczas bnrzy został 
wyrzucony na wybrzeże Marokko, a załoga wraz z 
kapitanem zabrana w niewolę. Przez cztery miesiące 
młoda kobieta usiłowała dla tego przekonania swe- 
go znaleźć posłuch w ministeryum marynarki, ale 
napróżłno. Gdy wszystkie jej starania w tym kie- 
runku pozostały bezowocnemi, zgromadziła żony ma- 
rynarzy, podziel'ła się z niemi swojem przekonaniem 
i wszystkie ofiarowały jej swoje osz*zędności, a mło. 
da kobieta wynajęła za te pieniądze statek i w tych 
dniach opuściła Bordeaux, celem szukania męża 

0 amerykańskich wynalazczyniach zebrano bar- 
dzo ciekawe szczegóły w archiwach północno-ame- 
rykańskiego urzędu patentowego, dowodzące, iż płeć 
piękna w Nowym Świecie nawet na polu technicz 
nem robi brzydszej połowie rodzaju ludzkiego usilną 
konkurencyę Kobiety otrzymały jnż 1900 patentów 
za różne wynalazki, a nadto, jak zapewniał pewien 
fachowiec, wielu mężczyzn zawdzięcza qdzielenie 
patentów inicyatywie kobiet. Szezególniejszą uwagę 
zwraca takt, że wynalazczy duch kobiet często bar 
dzo objawia się na polu nie mającem nie wspó!nego 
z życiem kobiecem Nowe opancerzenie dla okrętów 
wojennych wynalazła pani Montgomery, a panua 
Gosham nową armatę. Pewna Mieszkanka Balti- 
morsu pragnie poprawić łączenie wagonów kolejo- 
wych, inna szyny tramwajowe. Pani Beasely wy- 
myśliła łódź ratunkową dla rozbitków, pani Tanney 
z Pensylwanii maszyneryę do wydobywania okrztów, 
które zatonęły; panna Bird | o nową że 

arową, pani Coston pirotechniczny sygn 
Ra, w Beain z Ohio również łódź ratnn- 
kowa. Znarzna liczba udzielonych patentów dotyczy 
< działalności kobiecej ; 
także wynalazków ze sfery AJ 
REY. i nieiakag panna Rosenthal poprawiła 
między innemi niejakaś p i ; 
ia, która możūa nosić w torbie rę- 
maszynę do szycia, 3 Bad 
cznej i przyśrubować do każdego Wseechéwi 

Brzuchomówstwo. Czasopismo W secchswiat do- 
nosi, iż brzuchomówstwo było przedmiotem dysku- 
syi na jednem z niedawnych prd Towarzy- 
atwa fizyologicznego w Berlinie. P. Meyer z Ham- 
burga, zwalczając rozpowszechniony jeszcze pogląd, 
jakoby brznehomó wstwo polegało na mówieniu przy 
wdychaniu i bez poraszania ustami, twierdzi, że 
brzachomówcy mówią przy wydychania i poruszają 
ustami; badania laryngoskopijne przekonały go, że 
przy brzuchomówstwie szpara głosowa jest wązka, 
podniebienie miękkie opnszezone niske, a języczek 
staje się niewidzialnym. Każdy, kto posiada głos 
wysoki, łatwo wprawić się może w ten sposób mó- 
wienia. Najważniejsza przyczyna złudzenia słucha- 
czy polega na sprzeczności między głośnym, pełnym 
i metalicznym tonem, jakim brznchomówcey zadają 
pytanie, a wysokim i cichym falsetem bezpośrednio 
następującej odpowiedzi. Prof. Gad, który prowadził 
podobneż doświadczenia, poznał, że znaczny wpływ 


chanego; przy mówieniu pewnego zdania głosem 
zwykłym, objętość powietrza uchodzącego z płuc, 
wynosiła 1.300 cê, gdy przy wypowiedzeniu tegoż 
samego zdania sposobem brzuchomówczym, nie prze- 
chodziła 900 c3, Wedłag dra Bondy, prz; brzu- 
chomówstwie trąbki Enstachiusza są otwarte, a ja- 
ma bębenkowa wraz z błoną bębenkową wprawiona 
jest we współd:gania, czyli działa jako rezouator. 

Handel wodą z Jordanu Z Konstantynopola do- 
noszą, iż pewiea Anglik wniósł do rządu tureckiego 
podanie o koncesyę 'na sprzedaż wiernym i poboż- 
nym wody z Jerdann. Obowiąznje się on płacić 
rządowi tureckiemu po 1 piastrze podatku od bn- 
telki, pod warunkiem, że władze na każdej bute!ce 
urzędownie potwierdzą pochodzenie wody. Widocz- 
nie odbyt cadownej. wody z Lourdes zachęcił po- 
mjsłowego Anglika do tego handlu. 


Mianowania. Rada szkolna krajowa zamianowała 
rzeczywistego nauczyciela szkoły w Iwaczowie gór- 
nym, Karola Szala, rzeczywistym nauczycielem szko- 
ły etatowej w Suszczynie; tymczasowego nauczyciela, 
Wilhelma Hawla w Lneku, rzeczywistym nauczy 
cielem szkoły etatowej w Lacku; tymczasowego 
nanozyciela, Franciszka Bognsiewicza w Husako- 
wie, rzeczywistym nauczycielem szkoły etatowej w 
Szechyniach; tymczasową młodszą naunzycielkę , 
Maryę Traszówoę, w Truszowicach, stałą uanczy- 
cielką młodszą, zawiadującą stale szkołą filialną w 
Trnszowicach; 1zeczywistego nauczyciela, Stefana 
Mitkę, nauczyc'elam szkoły etatowej w Cykowie ; tym- 
czasowego nauczyciela, Jakóba Pałysa, w Hubicach, 
rzeczywistym nauczycielem szkoły etatowej w Hu- 
bicach ; tymczas wego nauczyciela, Wawrzyńca Wła- 
dykę, w Jaworniku raskim, rzeczywistym nauczycie- 
lem szkoły etatowej w Jawornika raskim; rzeczy wi- 
stego nauczyciela, Hilarego Męcińskiege w Nakle, 
rzeczywistym nauczycielem szkoły etatowej w Poże 
dziaczu; a tymczasowego nauczyciela w Skomoro- 
szu Józefa Kowalskiego, rzeczywistym nauczycielem 
szkoły etatowej w Rom»nówce. 

Wydział krajowy zamianował adjunkta rachun- 
kowego Antoniego Niedzielskiego rewidentem rachun- 
kowym, asystentów rachunkowych Mieczysława 
Schmitta i Feliksa Aua adjunktami rachunkowemi, 
praktykantów rachunkowych, Władysława Marcin- 
kowstiego i Wincentego Brzyskiegc asystentami ra- 
chunkowemi, wreszcie dyetaryuszów rachunkowych 
Mieszysława Wolskiego, Kornela Daukszę i A lama 
Jabłonowskiego praktykantami rachunkowymi 


Repertoar teatru krakowskiego. 


W niedzielę 15 kwietnia: Po południu: „Ro 
bert i Bertrand“ czyli „Dwaj złodzieje“, krotochwi 
la ze Śpiewami w 4 aktach WŁ L. Anczyca. 

Wieczorem. „Ojczyzna“ (La Patrie), dramat hi- 
storyczny w 5 aktach Wiktoryna Sardiu. 

We wtorek 17 kwietnia: Pierwszy występ 
panny Antoniny Jnnoszównej, artystki teatru Po- 
znańskiego „Gęsi i gąski“, komedya w 5 aktach 
Michała Bałuekiego. s 

We środę 18 kwietnia: Przedstawienie i kon- 
cert panny Fryderyki Argenti, pianistki i śpiewaczki, 
craz pana Mateusza Mateo pierwszego tenorzysty 
opery lwowskiej. 

We czwartek 19 kwietnia: po raz czwarty 
„Myszka* (La Souris), komedya w 3 aktach E 
Paillaroua. 

W sobotę 21 kwietnia: Na dochód Ludwika 
Solskiego po raz pierwszy: „Durand i Durand, ko. 
medya w 3 aktach z franeukiego pp. Ordouneau i 
Valabrequa tłumaczenie A. B. 


Á.. w, 


Wiadomości naukowe, literackie j artystyczne. 


g*%ę W Akademii Umiejętności 
sę dnia 23 marca posiedzenie naukowe ko 


odbyło 


i misyi 
Fizyjograficznej pod przewodnictwem prot. 
dra Rostafińskiego. P. G. Ossowski przed- 


stawił minerały i skały zebrane przez siebie w n 
biegłym rokn koło Żytomierza i w innych okalicach 
Wołynia m'anowicie granaty, lignit, skałę turmali- 
nową, rudę bobkową, zwracając uwagę na to, że 
przedstawione granaty pochodzą z miejseowoświ nad 
brzegami rzek Kamionki i Teterowa, w których do- 
tychczas granatów nie znalez'ono; minerał ten, o 
którym dotąd było wiadomo, Że pojawia s ę na Woły- 
aiu w gramitach, znajduje się tamże w gnaisach 
azcieznych w wielu miejscach w obfitości. ty dy- 
skusyi zabierali głos prof. dr. Rostafiński r 
p F, Bieniasz i prof. dr. Wierzejski P. 
Ossowski złożył także ofiarowany do muzeum 
komisyi za jego pośrednictwem ząb mamuta z Po- 
pówki, dar dra Hryncewicza i kość prawdo- 
podobnie tura z tej samej miejscowości, dar p Ka- 
czorowskiego. P. K, Jełski okazał kilkana- 
ście owadów przechowanych w nowy sposób, umożli 
wisjący dokładoe obejrzenie okazów bez narażenia 
ich na nszkodzenie. Dla szkół mogłyby tego rodzaju 
preparaty bardzo być przydatne. Dr. Jaworow- 
ski opisił i przedstawił na dwn tablicach wyko 
nanych przez siebie sw je spostrzeżenia nad roz- 
mnażaniem się gatunku Actinophrys sol. W dys- 
kusyi had tym przedmiotem zabierali głos prof. dr 
Rostafiński, p. M. Raciborski i prof. dr. 
Wierzejski. 

*,* Pięć obrazów olejaych Henryka Siemirads- 
kiego wysłano 30 marca z Rzymu na wystawę do 
Lwow! — 20 kwietnia prawdopodbnie wystawa 
otworzoną zostanie w lokalneściach byłego Hotelu 
Angielskiego, przy ulicy Karola Ludwika we Lwo- 
wie Wystawę najnowszych prac Henryka Siemiradz- 
kiego urządza p. Stanisław Cichocki. 

+*+ „Nędza Galicyi*, wyborne i znane stu- 
dyum posła Szczepanowskiego, wyszło w nowem 
wydaniu po cenie 50 ct. za egzemplarz. Stndyum 
to zostało zabronione w państwie rosyjskiem. Nie- 
dawno jak donosi Kuryer Lwowski jeden z księ- 
garzy lwowskich wysłał pod adresem pewnej firmy 
warszawskiej znaczniejszą liczbę „Nędzy*, a ta wró- 
ciła z dopiskiem: „Surowo wzbronione*. Prawdopo- 
dobnie cenzurze ne podobał się ustęp o sile dncha 
narodowego u Pol ków. 

s“ Czasopismo angielekie The Graphic, zamie 
ściło w estatnim numerze dwa drzeworyty, przed 
stawiające epizody z ostatnich wylewów Wisły. 
Pierwszy rysunek wyobraża mieszkańców Mogiły 
pod Krakowem, chroniących się na dachy domów, 
craz łódź, płynącą z żołnierzami na pomoce zagro 
żonym. Drugi drzeworyt przedstawia chwilę rozbi- 
jania zatoru pod Niep:łomicami przez artyleryę au- 
stryscką. 

= Koncert Karola Novacka w sali re 


wywiera tu i różnica w ciśnieniu powietrza wydy-' dntowej nie cieszył się wczoraj licznym udziałem 


publiczności í był Świadectwem niewytłómaczonej 
apatyi naszych efer muzykalnych, które darząc hoj- 
nie poparciem nie zawsze na to zasługujące gwia- 
zdy zagraniczne, skąpią go swojskim siłom. nierzad- 
ko, jak np. w danym wypadku, na poparcie owo 
w pełni zasługującym. O zasadniczych cechach gry 
p. Nevacka niejednokrotnie mieliśmy już sposobność 
wzmiaukować, młody wiolonczelista bowiem daje się 
często słyszeć na wieczorach Tow. muzycznego. 
Tym razem p Novacek występując z własnym kon- 
certem, nezynił staranniejszy wybór programu. a 
wykonaniem jego zainteresował zgromadzonych — 
Koncert Saint-Saensa, wykonany 2 orkiestrą, dowiódł, 
że p. Novacek w studyach technicznych postępuje 
ciągle naprzód. Całość wykonana była ze spukejem, 
graniczącym wprawdzie miejscami z chłodem, ale 
zupełnie poprawnie — miejscami z wyszukaną ele- 
gancyą i misterną deklamacyą, Świadczącą o głęb- 
szem muzykainem poczuciu wykonawcy, Dzieło sa- 
mo, które pierwszy raz mieliśmy spos:bucść sły- 
szeć, odznacza się Świeżeścia i oryginalnością mo- 
tywów, oraz wdzięczną orkiestracyą, która ani na 
hwilę nie pokrywa solowej wiołonczeli, dla której 
główną przeznaczono rolę. Z dawniejszego klasycz- 
nezo repertoaru „Adagio“ Bacha, „Sarabanda“ 
Haendla, oraz „Courante“ Corelliego, z nowszego 
„Noctura* Glinki, „Am Spriùgbrunnen“ Dawidoffa, 
oraz rytmiezny mazurek Poppera, odegrane stylowo 
i z wdziękiem, świadczyły o łatwości, z jaką młody 
artysta umie się przystosować do ducha i rodzaju 
kompozycyi. Wysoko posunięta tehnika, czystość 
tonu, oraz pewna finezya w wykonaniu tych utwo- 
rów, zjednały koncertantowi zasłużony poklask uzga- 
nia, Szkoda, że nie zaprodukował nam p. N. której 
z koncertowych kompozycyj Servaisge. 7 pomocą 
artystyczną pospi szyła p. Novackowi spora gromad- 
ka życzliwych I tak przyjmująca od pewnego 'cza- 
su chętny współudział w publicznych kencertach p. 
Andrzejkowiez, odśpiewała ne bez wdzięku aryę 
Verdiego „La forza v.l destino“, aryę z „Romea i 
Jalii* Gonnoda, oraz piosnkę Zeleńskiego  Dająca 
się po raz pierwszy aełyszeć g estrady panna Kar- 
kiewicz, uczennica p. Sałomcńskiej, odegrała na for- 
tepianie piękny koncert Griega z orkiestrą, w któ- 
rym wykazała bardzo zaawansowaną technikę i 
wielką pewność uderzenia, a przytem elegancyę i 
precyzyę w traktowaniu pewnych ustępów kompo- 
zycyi. Dodany nail program „Nociuru* Chopina 
niemniej nosił cechy sumiennego op/acowania i sma- 
ku w pojęcin. 

Orkiestra p. Hocza odegrała na wstępie „Jnbel- 
uwerturę* Webera i wywiązała się z zadania tego 
jak zwykle wybornie. wp. 

s’ Świata numer ósmy, drugi w bieżącym 
kwartale wydawnictwa, wyszedł dziś z druku. — 
W dziale ilustracyjnym przynosi piękną heliograwurę 
z obrazu Hirszenberga, wykotaną przez Paulussena 
w Wiedniu. Jest to drugi z rzędu tego rodzaju ko- 
sztowny nadzwyczajny dodatek wydawnictwa. — 
W teksoie znajdujemy portret Piotra Jaksy Bykow- 
skego, wykonany pizez F. Byla, „Zuch chłopak“ 
rysunek Prnszkowskiego, Roemera „wieżę przy kns 
ściele Bernardynów w Wilnie“, wreszcie udatne, a 
różnorodne szkice artystów malarzy Pochwalskiego 
Piotrowskiego i Kruezewskiego. W obfitej częś 1 li- 
terackiej na czele Bykowskiego „Obrazy z ram da- 
wnych* — Krechowieckiego początek noweli „Lo- 
renzo“, która będzie ilnstrowaną w numerach na- 
stępnych, itd. 

Ważną jest zapowiedź wydawnietwa, iż rozpocz- 
nie zamieszezać liczny szereg rysnnków, szkiców i 
obrazów Artura Grottgera, nigdzie dotąd nie odtwa- 
rzanych i prawie wcale nie znanych. Zapowiedzią tą, 
jak $ dotychczasowym trybem redagowania pisma 
Świat staje do poważnej konkarencyi z ilustracya - 
mi warszawskiemi 


o 
Dział ekonomiczny. 


Ankieta gorzelniana. 


W Nrze 78 N. Reformy z d. 4 b. m. poda- 
liśmy szereg pytań, które podkomitet izbo- 
wej komisyi gorzelnianej ułożył dla rzeczoznaw- 
ców dla dokładniejszego zrozumienia i ocenienia 
możliwych skutków projektu do reformy podatku 
od spirytusu. Posiedzenie podkomitetu dla wy- 
słuchauia odpowiedzi tych rzeczoznawców odbyło 
się d. Il b. m. Ponieważ między zaproszonymi 
rzeczoznawcami byli reprezeutarei dystylarń , fa- 
bryk likierów, gorzelń i fabryk drożdzy, a więc 
interesów różnorodnych , przeto odpowiedzi wy- 
radły różnie. 

Na pytanie o ubytek alkoholu przez 
t. zw. wysychanie odrzekł Popper: Przy 
wysyłce wysychanie to zależy od oddalenia, od 
środka komanikaeyi, od rodzaju naczyń, wreszcie 
od stopnia temperatury i sily spirytusu, W ogóle 
przyjmuje się okrągło 3Y, pre. Wysychanie w 
magazynach zależne od długości czasu liczy się 
na 8 do 4 pre. Przy rafinowaniu towaru suro- 
wego wynosi 5 pre., przy dystylowanin sposobem 
gorącym 8 pre., sposobem zimnym 3 pre. 

Na pytanie o procent ubytku w czasie odpro- 
wadzenia spirytusu z zegara kontrolującego do 
magazynu odrzekł Fisehl, iż to wysychanie 
wynosi 2 pre., a w gorzełniach rolniczych nale- 
ży przyjąć za dostateczny 4 pre. — Mautner 
oblicza wysychanie z naczyń drewnianych na */, 
pre. co miesiąc, z Żelaznych zaś na '/, pre, — 
a Berger twierdzi, że wysychanie trwa przez 
trzy do czterech miesięcy, poczem jest tak nie- 
znaczne, iż nie zwraca uwagi. 

Na pytanie drugie o domy składowe o- 
świadczył Mautner, iż przy pierwszym lepszym 
zastoju w handlu potrzeba będzie miejsca przy- 
najmniej na 200 000 hektoł, na co według Fi- 
schla teraz jest zaledwie połowa tego miejsca. 
Kwestya domów składowych jest tem ważniejszą, 
że w Niemczech okazało się zmniejszenie kon- 
sumcyi o 85 do 40 pre., dlatego państwo powin- 
no budować domy składowe. 

Co do premii wywezowej niektórzy rze- 
czoznawcy dumagają się premii przynajmniej po 
8 atr. Wywóz z Austryi, według obliczenia Fi- 
schla, wynost teraz 41.000 hektol. Wywóz do 
Szwajcaryi zmniejszył się znacznie, do Niemiec 
jest niemożebny. Przez wyższą premię, a skut- 
kiem tego przez większy wywóz zniży się ceny 
na largowicaeh Światowych, a utrzyma ceny kra- 
jowe. 

Co do fabrykacyi drożdży powszechne było 
zdadie o potrzebie ulg i o premii wywozowej. 

Co do stopnia alkoholu w wódkach, 
przeznaczonych do picia, oświadczono, że w wódce 


4 Nr. 87. 


zwyczajnej ilość alkoholu wynosi 20 do 30 pre., 
w rosolisach również 20 do 30, w rumie krajo- 
wym 50, w importowanym 60, w koniaku 40 do 
48, w śliwowicy 40 do 45 pre. 

Dla podtrzymania fabryk likierów rzeczoznawca 
Raczawski żąda, aby tym fabrykom rząd przy- 
znawał dłuższy kredyt i urządził składy spirytu- 
su, jeszcze nieopłaconego, a p. Plener życzy 
sobie, sby fabryki rektyfikacyjne uznane były 
za składy towaru nieopodatkowanego. Na to o- 
świadczył reprezentant rządowy, radca sekcyjny 
Baumgartner, iż to nie da się zrobić bez 
zmiany samej ustawy. 

W kwestyi spirytusu denaturowanego o 
świadczono, że opłata kontrolna, wyznaczona w 
ustawia w wysokości 3 złr. jest za wielką; tu 
wystarczy 50 ent. Spirytus na cele opału i o- 
świetlenia powinien być zupełnie wolny od po- 
datku. Laki, pokosty i farby przychodzą do An- 
stryi z Niemiec, bo tu spirytus w tym celu uży- 
ty, jest wolny od podatku. 

Co do podatku dodatkowego rzeczo- 
znawca Fischl żąda, aby ustawa weszła w ży- 
cie 1 października, aby opłata dodatkowa wyno- 
siła nie 24 lecz 12, aby wódka do picia i li- 
kiery były cenione na 30 pre. alkoholu. — 
W chwili, kiedy ustawa projektowana zacznie o- 
bowiązywać, cena spirytusu i wódek spadnie bar- 
dzo nisko z powodu większych zapasów, dlatego 
należałoby projsktowaną premię eksportową za- 
prowadzić już 1 lipca, podwyższyć ją w dwójna- 
sób, a dopłatę zniżyć do połowy. 


Targ na Kleparzu. (Spr. Now. Ref.). Kraków, 
dn. 13 kwietnia. 
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(podług Obserwatoryum krakowskiego). 
Kraków, dnia 14 kwietnia. 
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Z Koła polskiego. 


Od sekretaryatu Koła poselskiego polskiego 
w Wiedniu otrzymujemy następujące urzędowe 
sprawozdanie: 

Koło poselskie połskie odbyło posiedzenie w 
dniu 12 kwietnia wieczór. Przewodniczący Gro- 
cholski przedłeżywszy Kołu telegram otrzy- 
many od rektora uniwersytetu krakowskiego, któ- 
ry upraszał o interweneyę do rządu w sprawie 
budowy klinik, — zawiadomił zarazem Koło, 
że po otrzymaniu telegramu mówił w tej spra- 
wie z ministrem oświecenia, który mu oznajmił, 
iż wyprawił już do namiestnietwa polecenie roz 
poczęcia zaraz tej budowy. W krótkiej dyskusji, 
która się nad tym przedmiotem rozwinęła, przy- 
pomniano, że podobną odpowiedź dał już mini- 
ster na interpelacyę p. Bobrzyńskiego w 
komisyi budżetowej. Postanowiono sprawę tę 
mieć na oku i jeżeli wkrótce budowa nie będzie 
rozpoczęta, ponowić kroki do rządu. 

Następnie wniósł przewodn'czący petycye do 
Koła wystosowane przez stowarzyszenia przemy- 
słowców: lwowskie, łańcuckie, jarosławskie i 


NOWA REFORMA. 


Koło członkom polskim komisyi przemysłowej najfoczekiwany dochód.stają się iluzory 


ręce p. Hausnera. Dalej przedłożył przewo- 
dniczący petycye: deputatów Tow. kred. gal., 
wydziałów powiatowych z Żywea, z Doliny i 
% Zbaraża, o zmiany w projektowanej ustawie 
opodatkowania spirytusu; wreszcie pismo Tow. 
kred. ziemskiego o przedłożenie ustawy 
ułstwisjącej konwersyę długów hi- 
potecznych. Petycye te przekazano odnośnym 
komisyom Koła. 

Przystąpiono do głównego przedmiotu obrad, 
a przewodniczący Grocholski wezwał komi- 
syę specyalną Koła w sprawie opodatkowa: 
nia wódki, aby przedłożyła wnioski względem 
jego sprawozdania. Na wezwanie przewodniczące- 
go tej komisyi p. Jaworskiego, jej sprawo- 
zdawca p. Rutowski odczytał następujące jej 
wnioski : 

„Komisya gorzelniana zastanowiwszy się nad 
sprawozdaniem JEkse. przewodniczącego Koła 
w przedmiocie reformy podatku od spirytusu, ma 
zaszczyt przedłożyć Kołu następujace wnioski: 
1) Komisya uważając wnioski swoje co do nie- 
zbędnych zmian przedłożonej przez rząd ustawy 
o podatku od spirytusu, za nierozdzielną całość, 
uważa też za konieczne wytrwanie przy wszyst: 
kich żądaniach, w interesie kraju, we wnioskach 
tych wyrażonych. 2) Komisya oświadcza, że o- 
prócz postulatów wyrażonych w jej wnioskach, 
jako kardynalnych z punkiu widzenia interesów 
kraju naszego, są konieczne liczne zmiany w u- 
stawie zarówno w interesie kraju, jak i państwa, 
jak np.: co do gorzelni kociołkowych, co do wy- 
miaru opustu za osuszkę, co do organizacyi wol- 
nych składów, co do $ 74, co do kontroli i prze: 
pisów karnych i t. p.* 

Przewodniczący p. Grocholski oświadczył, 
że naprzód przed tymi wnioskami poddać musi 
pod ogólne rozprawy i pod uchwałę Koła wnio: 
sek p. Karola Lewakowskiego o przejście 
do porządku dziennego nad zaprojektowaną przez 
rząd ustawą o opodatkowaniu spirytusu i wniosek 
p. Wysockiego żądający, aby uchwalić we- 
zwanie do rządu, by cofnął przedłożony Izbom 
projekt ustawy, a wniósł inny, oparty na zasa- 
dach podatku progresyjnego. Jeżeliby te wnioski 
odrzucono po dyskusyi ogólnej, wówczas prze- 
wodniczący podda pod rozprawy wnioski koi- 
syi. Koło przyjęło ten porządek obrad. 

Po ukończeniu rozpraw ogólnych, w których 
zabierali głos pp.: Struszkiewicz, Skar- 
szewski, Abrahamowicz, Grocholski, 
Szeczepanowski, Chrzanowski, Rutow- 
ski, Onyszkiewicz, Niemczynowski. 
Koło odrzuciło jednomyślnie wniosek p. Lewa. 
kowskiego, następnie odrzuciło wniosek p. 
Wysockiego wszystkimi głosami przeciw 
| dwom. 

Poczem przewodniczący poddał pod rozprawy 
wnioski komisyi wyżej przytoczone, a zabrawszy 
głos przedstawił, Że uważa jo za niedostateczne 
i w miejsce drugiego wniosku komisyi, przedło 
żył następujący, który, jego zdaniem, uchwalić 
przedewszystkiein należy, Wniosek ten brzmiał: 

„Przy rozprawach nad przedłożoną przez rząd 
ustawą o reformie podatku wódczanego, przed- 
stawią członkowie Koła polskiego tak w komisyi, 
tjak w jej podkomitecie wszystkie przez Koło u- 
|ehwalone wnioski i poprawki; innych zaś wnio- 
(sków zasadniczych, bez upoważnienia Koła ani 
stawiać, ani za postawionemi przez innych człon- 
| ków zasadniczemi wnioskami lub poprawkami gło- 
sować nie będą, wyjąwszy w razach nagłych. 
Wnioski do zmiany stylizacyi łub do postanowień 
co do kontroli mogą członkowie stawiać lub za 
niemi głosować według własnego uznania“. 

Po przewodniczącym zabierali głos pp: Ja- 
„worski, Abrahamowicz, Chrzanowski 
Alfons, Rutowski, Bobrzyński. Po za- 
łmknięciu rozpraw, przyjęto prawie jednomyślnie 


| wniosek p. Grocholskiego i rozpoczęto obra- 
| 


dy nad pierwszym wnioskiem komisyi, t. j. nad 
jjej wnioskami przedłożonemi dawniej Kołu, Dy- 
skusya rozpoczęta nad temi wnioskami, toczyć 
„Się będzie na natępnem posiedzeniu Koła w dniu 
18 b. m, a w sprawozdaniu z tego posiedzenia 
j podamy zarazem wnioski komisy! wspomniane 
wyżej. 


ITelegramy „Nowej Reformy: 


( Prywa!ne. 


Wiedeń, 14 kwietnia. Na wezorajszem posie- 
dzeniu Koła polskiego Szezepanowski 
broni systemu ryczałtowege, pod którym rozkwi- 
tły gorzelnie rolnicze, mające dostarczyć Przed- 
litawii dwie trzecie oczekiwanego dochodu dla 
skarbu państwa z opodatkowania wódki. 

Czaykowski rozwija swój wniosek ograni- 
czonego ryczałtu. Udowadnia, że wniosek ten 
mieści się w ramach projektu rządowego i nie 
robi w nim takiego wyłomu, jak paragrafy 
rządowe, odnoszące się do gorzelni ko- 


c©znemi. 

Biliński (z „gwardyi profesorskiej*) wska- 
zuje na polityczne niebezpieczeństwa 
sytuacyi, na zasługi Duaajewskiego 
i na konsekwencye możliwych rządów lewicy. 

Hausner i Rosensvocek oświadczają, że 
wolą system zegarowy (konsumcyjny) — tembar- 
dziej, że korzyści obecnego (ryczałtowego) syste- 
mu dadzą się przy tamtym urzeczywistnić przez 
wysoką skalę bonifikacyi dla gorzel- 
ni rolniczych. 

Rutowski zawiadamia Koło, że członkowie 
ściślejszego komitetu gorzelnianej komisyi, należący 
do prawicy, oświadczyli, że chege popie 
rać wszystkie inne żądania Polaków 
odstęp ją jednak od ryczałtu. Mowca 
czyni wniosek przejścia do szczegółowej rozpra- 
wy nad „ultimatum“ komisyi Kołowej, nie u- 
pierając się przy ryczałcie. 

Szczepanowski odpowiada Bilińskiemu, 
że nie widzi, dlaczego ma nastąpić przesilenie 
polityczne z powodu nieudolnego posta- 
wienia sprawy ze stanowiska fiskal- 
nego. Węgrzy nas pobijają nie wpływem poli 
tycznym, alg fachową zdolnością ministrów 1 u- 
rzędników, ciągle znoszących się z przemysło- 
wcami, mających przeto żywe poczucie i praw- 
dziwe zrozumienie wszelkich potrzeb przemyslu. 
Galicya miała wielkie szanse stwo- 
rzenia wszelkiego eksportowego prze- 
mysłu naftowego. Czemże zostało to zwich- 
nięte? Oto Węgrzy odpowiedzieli defrauda- 
cyą celowa, sztucznym surowcem kaukazkim. 
Baumgarten nie dopilnowany przez 
ministra Dunajewskiego, staje po 
stronie Węgrów, wywołuje krizis mi- 
nisteryalną i sprawa załatwioną Zo- 
staje połowieznie, w sposób, uniemożliwia- 
jący wielki rozwój eksportowy naszego przemy- 
słu. Toż samo w sprawie opodatkowania spiry- 
tusu. Rozpoczyna się handel eksportowy. Bau m 
gartner, znowu nie dopilnowany 
przez Dunajewskiego staje ponownie 
po stronie Węgrów ze szkodą skarbu 
austrysekiego. Czyż niedbalstwo inie- 
umiejętność są zasadą polityczną, 
której trzeba bronić, której my bro- 
nić mamy? Czybyłohy wielką szkodą 
gdyby tekę skarbu objął np. Ba cque- 
hem, który dotychczas niedopuściłsię 
aniniedbalstwa,aninieumiejętności? 
Kto rzetelnie dopilnuje interesów 
skarbu przedlitawskiego, musi być 
zarazem sprawiedliwym dla Galieyi. 

Wobec oświadczenia prawicy można jednak na 
razie odstąpić od ryczałtu. Gdyby ostatecznie 
projekt, wypracowany przez komisyę izbową, nie- 
dostatecznie zastrzegał interes rolnictwa, można 
zawsze przejść nad nim do porządku dziennego 
i wrócić, jak się to stało w Niemczech do sta- 
tus quo ryczałiu, plus podatku konsumcyjnego. 

Rutowski sądzi, że każdy projekt, który 
jest dla nas korzystny, jest przeto także korzy- 
stny dla państwa i jest racyonalny. Odstępując 
od ryczałtu, ciężką czynimy ofiarę, ktorą nam w 
innych punktach wynagrodzić trzeba. 

Grocholski uważa dodatkowy wniosek Ru- 
towskiezo jako niedopuszczalny — Koło jednak 
wiąkszością 23 głosów przeciw 18 uchwala przy- 
stąpić do szczegółowej nad tym wnioskiem roz- 
prawy. 

Wiedeń, 14 kwietnia. W uzupełnieniu poprze- 
dniego mego telegramu o rozprawie w Kole pol- 
skiem dodaję. że oprócz wymienionych tam prze- 
mawiali jeszcze Czaykowski Władysław i 
Starzyński w obronie systemu ryczałtowego, 
iże Grocholski ostrzegał, aby w uchwałach 
nie wykraczać po za granice, przez rząd wyty- 
czone, uholewając zarazem nad przewlekłą roz- 
prawą w Kole, Wniosek Rutowskiego, nad 
którym Koło ma przeprowadzić rozprawę, opie- 
wa: „Koło polskie uważa wprawdzie system ry 
czałtówy jako najkorzystniejszy dla Galicyi — ze 
względu wszakże, iż inne kluby prawicy system 
ten odrzucają. a eo do wszystkich innych postu- 
latów IKoła przyrzekają najszczersze poparcie — 
jest Koło polskie gotowem odstąpić 
od systemu ryczałtowego pod warun- 
kiem, że będzie poparte przez prawi- 
cę w kwestyi zniżenia stopy podat- 
kowej, zmiany kontyngentu i co do 
wszystkich innych swoich życzeń w 
tej sprawie”. 

Wiedeń, 14 kwietnia. Koło polskie na 
dzisiejszem posiedzeniu odrzuciło 
rezołucyę Rutowskiego i wszystkie 
wnioski, które zmierzały do zatrzy- 
mania systemu ryczałtowego Zdaje się. 
że większość Koła e'fa się i zawraca na tory, 
jakie Dunajewski w rokowaniach z Gro 
chołskim nakreślił. Godz. 1'/4 posiedzenie Ko- 
ła trwa dalej. 

Wiedeń, 14 kwietnia. Minister obrony krajo- 
wej br. Welsersheimb, dającyw poufnej roz- 
mowie posłom objaśnienia co do nowej nowelli 


oświęcimskie o przeprowadzenie zmian w ustawiejciołkowych, z powodu których cały kon-| wojskowej o powolaniu rezerwistów, zaznaczył, że 
przemysłowej z 1883 roku. Petycye te przekazało jtyngent, stopa podatkowa a naweżi 


z w nnn 
płacą żądają płacą żądają płacą ;żądają płacą żądają DR płacą jżąde ją 
Kraków, dnia 14/4. | Warszawa, dnia 13/4. obligacye Indemnizacyjne. Obiigacye pierwszeństwa kolel "|. i Ss. = pE e 
; s E 0 A i = j 
(Bez bieżącego kuponu.) v 9, © (Bez bieżącego kuponu.) 5% Obl ind, ab 10 %ese. Galieyi za 100 m.k. |' 03 —]103 --|5% Albrechta na 300 złr. za 100] 97 --| 97 5 Ra pa keere Wiener „ 106 œ | 86 50] 87 -- 
Ruble papierowe rosyjskie . za 100 rubli jt°4 valon K|5., Listy zastawne z r. 1869 za rubli 100 |i00"bó|'oo 955% n n „10% „ Bukow. „ 100 „ „|10L |102 |5ą, Ferdynanda północ. na 300 „ „ 100] = - | — —-| „3 —|Kredyt. dla handlu i przem.» 160 „ |270 30270 50 
Marki niemieckie . . . . za 100 mar.} 63 | 6% pofza, Listy likwidacyjne . . „ „ 100] 90 —| 90 sosy „ „ . 1% „ Siedm. „ 100 „ „|104 --|104 5 fáa% Kar. L. Em.z 1881na 300 „ „ 100| 98 26] 8 75] 15. _|Kreditbank węg. allgem. „ 200 „ |272 251272 75 
20-to fraukówka złota . . . . . « „10 --| 10 105% Listy zast. Warszawy I Em. 100 | 99 selio [5% 7% „ Węgier. „ 100 te4 zojt0ś 8 [5% Koszycko-Bogum. „ 200 „ „ 100|100 7ojiG1 36] 30. |Laenderbank 2 200 , fzo Bojżóż — - 
6% Pożyczka krajowa gali. za złr. 100| -- —] — —|pa, U „„ „ 100] 98 9o] 99 > Goh i 4 a” 4% Lw.-Czer. z 1884 300 z. ab. 10% „ 100] =9 70] 80 30] 39.golAustro-wọgierskie . » 600 „ |886 [866 --. 
41% Pożyczka krajowa galic. „ „ 100j 97 |89 |54 ” V e, a 100] GG AMO 50 4% Lwow.-Czern. z 1884 na 300 złr. „ 100] 88 =| 88 25) j9._ |Unionbank . . . « « » 100 > |iv0 T6ji9i 26) 
5% Obligacye indemn. gal. za złr. 100 k. m. {19 75 103 — 5% | 4 ” iv ”” [oo] 97 go] 98 20 Różne inne pożyczki. % Rudolfa w złocie . „200 „ „ 200]124 KOJL2A -- 3 Galic. Bank hipoteczny. „ 200 „ SP=- 3 
Aia% Listy zastaw. Banku kraj. za złr. 100 | 9) 75] 91 50 A EP" 9 soba Biedmiogrodzkie | 7200 7 ° 100| 87 soles =| 21- 
5% Obligi komunalne . . . . I Emis.] 99 —|109 -- 5% Losy Donau-Regulir z 1870 za sztukę 1 118 = l bO % Lomb. (Sitdb.) ua 500 fr. za sztukę I |143 5OJ144 — 
4% Listy zastawne Tow. kred. ziem. 91 Rój 93 — Wiedeń, dnia 13/4. dj Leydi oon 31838, „lg 1 ok 50 Ie zs % Przom.-Łup. l. Em. na 200 złr. za 100| 97 80] 98 40 Akoys kolejowe. i 
4% n „MB Gg m = | 08 Obligi długu państwa 8% “a buka poł. pr. po L0Ofran.„ „ 1] 2250 3? EX Nordosty . a 300 s „ 100] 96 40 97 =| rg. la jrsia- Fi 200 ałr. [174 --|175 -- 
aak n » W %* 02 60] 93 50 bez bieżącego kuponu. 0% Losy tureckie pr. 400 n » » t].9 38 1550 jeg A: Póładrn. s” T. aa hasi i- 
1 D 3z A F R. n 
w < p x s : prem. 10% 39 a i * 5% Renta austr Ee ab16% za złr. 100| 73 35] 78 65 7 S5lKarola Ludwika . „ 210 „ |195 — 195 
5 z 3 » o „ awr.1a40 lat] 95 75 DSR monona - 00 | 80 7080 or Listy zastawne. n Losy. 13-50{Lwowsko-Czerniow-Jassy „ 200 „ |315 GOJ216 76 
5% ` s. Król Pol 786 -rabli 160 % k Pi R AR » „ 100]ii0 70j110 $0 4 7-94]Koszycko-Bogumióskie . „ 200 „ |140 —|40 60l 
Re U . Pol. ol 5 — p 5% , » _ papier. nowa _„ „ 100| 93 15] 93 26]4'/„% Bank krajowy galicyjski za złr. 100] 91 15] 2 —|Budap. losy Bazylika . na 5 złr. w.a. | 8 60 8 80] 9-bOlRudolfa . . PO 200 „ [180 KCĄLBI - 
kwi WIO? e” „r x ai 4% Losy zr. I50t n3 250 zir. ab 20% za 100 1136 40131 25 5% n obl. komun., „ 100f 99 5 [100 5OfKred. dła handlu i przem. na LOO złr. w.a. J181 59,182 --} 9-94fSiedmiogrodzkie . » 200 „ |171 5oji72 50 
D 1860, 940 » » 100f132 25|i 45[5% Banku hip. gal. z 10% pr. „ „ 100| 99 —| 99 2o]Klary . . . « « « « n 40n mkf 54 -|50 | 27fr|Stuatseisenbahu . . . „ 200 „ [320 90j221 20 p 
Lwów. dnia 13/4 ca M 1560, 100, n  „ 100]t38 ócji3% -_[g 5 „ 40-letnie . „ „ 1001 96 —| 96 60|4% Wow żegi. Dun. ab 10% „ 100 „ w.a.jil7 6'|118 BOJ 1 fr.|Lombardy (Siidbahn) » 200 „ | 756 ==|475 tO 
kj ws Ea iR n n 1864 bez % całe „  „ 100]I66 --|166 5G 21% Boden-Credit allgem öst. „ n 100 f101 30]i 1 sojKrakowskia . . « « . „ 20, w.a.| 19 —] 20 --f 16-87 Żegluga na Dunśsjc „ 500 „ 01857 - 0 = - 
Fa. beiącego kuponu.) » „1864 bez % pół „ n 100]66 -| 66 5ołąa, Boden-Credit allg. öst. z pr. „ „ 100]102  |102 60|Ofaer (miasta Budy) » 40 „ waf 55 50] 55 50 
54 L bip gal. (dywid.) ua zdr. 200 (279 —\284 4% Gal. Tow. kred. ziem. okr.4l „ 100] 87 90| — —|Czerwonego Krzyża austr. „ę n n Wa. T w r GH waluty. s 
5 isty zast. Tow. kred. ziem. za zr. 100) 93 £0J10 c: ' ; 4 A or n 100) 92 e] — ž „  wązier. „ a WOS: z ju . ra 
Uken „AB a + n 100]:2 2f 93 2 Obligacye korony węgierskiej. i pa al, Tow. kred. ziem. stare „ „ 100] 99 80|100 20|Rudolfa KATS 10, w.a.| 20 -| 21 —| Dukaty pełne ważne za sztakę | 6 97] 5 9 
4% no» nm. n Okr. 56 „ 100] — -—|88 |4% Renta złota na 1000 złr. za złr. 100] 745) 9 E5lkxj,9, Banku austro-węgiersk. „ „ 100|101 BOJLO1 80|Stanisławowskie . . n 20, w.a. f — ~j 35 --| 20-to Fraukówki a » | 10 0410 46 
A'la% Listy zast. Banku kraj. „ „ i00] 91 —| 92 sel5% „ _ papierowa . , . „ „ 100] 86 35] 33 654% , p. A „ 100|10% 20JL0 Tul" n% Tryesteńskie . „100 „ m.k.!137 BOJ139 —| 20-to Markówki . . « « « « w a 12 44) 13 : 
4% Listy rost. Banku hipot. gal. „ „ 100] 98 15] 97 4 {5% Obl. w.Ostb. z 1876 wzł.ab10% esv.100]L © --JILI --|44 Banku hip. węg. z premia =100 [103 500104 --|4 9, = r « AZ50 s w.e.| 70 50] — --| Pór-imperya y ror. pełne ważne „ œ | 10 37] 10 30 
E% Obligasye indemn. galio. za zł, 100 m. k. f100 735/102 — | Fożyezka prem. węg. po 100 złr. „ 100H23 —f123 75] - j Funty szterliagi . - s 12 65] 13 OE 
! Ya% Obligacye pożyczki kraj. za złr. 100] 66 - | 89 Ba) 4 pów a nono n 100f123 —|123 75 Banknoty włoskie in 49 60] a9 i 
% Oblig. koman, banku kraj. . „ 100199 301101 14% Losy Cisańskio (Theiss-Reg.), „ 100{124 75]126 25 Buble papierowe |. . są 100 esżak [105 —|10b = 


U 


rząd wniósł odnośny projekt ustawy głównie ze 


względu na kraje pograniezne, naj- 
bardziej na obcą inwazyę narażone. 

Wiedeń, 14 kwietnia. Minister Wełlsers- 
heimb oświadczył, że wniesiony wczoraj doda- 
tek do ustawy wojskowej przysporzy sile zbroj- 
nej monarchii 110.000 ludzi. 

Rozprawa budżetowa rozpocznie się w ponie- 
działek. s 

Wiedeń 14 kwietnia. Źródła półurzędowe do- 
noszą, że delegacye wspólne będą „naj- 
prawdopodobniej* zwołane dopiero po Zielo- 
nych świątkach. 

Wiedeń, 14 kwietnia. Corr. de l'Est donosi z 
Odessy, że rząd rosyjski wydał ukaz wyda- 
lenia dla dwóch tysięcy żydów obco- 
krajowych, pomiędzy którymi znajduje się 
najwięcej poddanych austryackich. 

Berlin, 14 kwietnia. Mówią, że przesilenie kan- 
clerskie jest usunięte — Bismark bowiem miał 
warunkowo zgodzić się na projekt małżeństwa 
między ks. Battenbergiem a ks. Wiktoryą. 

Berlin, 14 kwietnia. Nordd. Allg. Ztg. w oso- 
bnym artykule bardzo ostro występuje przeciw 
temu, że polskie damy w Poznaniu przemawiały 
do cesarzowej Wiktoryi po francusku i nazwały 
się Polkami a nie Prusaczkami. 

Sofia, 14 kwietnia. W naddunajskiem bułyar- 
skiem mieście Turtukaj rozrzucono mnóstwo re- 
wolucyjnych proklamacyj, wzywających 
Bułgarów do oporu przeciwko „uzurpator- 
skiemu rządowi“, w szczególności przeciw- 
ko księciu „niemieckiemu“, który „skradł tron 
bułgarski“. a „więc zasługuje, żeby mu pierw- 
szy lepszy Bułgar, miłujący swój kraj (!), strz e- 
lił jak psu w łeb“. Takie same proklamacye 
pojawiły się i w innych miejscowościach. Pocho- 
dzą one od agitatorów rosyjskich, kryjących się 
w Serbii. Bułgarska ludność bierze je i niszczy. 
W Turtukaj spalono na rynku cały schwytany 
pakiet takich proklamacyj. 


(Z biura kores; on lencyjneqo. ) 


Wiedeń, 14 kwietnia. Arcyksiąże Rudolf wyje- 
chał wezoraj o godz. 11 min. 10 wieczór do 
Węgier w eelu przeglądu wojska 

Szegodyn, 14 kwietnia. Wezbrana woda przer- 
wała tamę pod Komjaszkiem i wylała przy Fele- 
gyhaza. 

Berlin, 14 kwietnia. Projekt wniesiony do sej- 
mu pruskiego z powodu wylewów żąda 34 mi- 
lionów, w tem 20 mil. na zapomogi i 14 mil. 
na roboty budownicze. 

Bruksela, 14 kwietnia Nord pisze. Wśród 
dzisiejszych okoliczuości może się Rosya w isto- 
cie zachować obojętnie wobec projekiu wydania 
ke. Wiktoryi za Battenberga, gdyż usunięcie się 
księcia z widowni publicznej uspokoiło uezucie 
niezadowolenia w Rosyi. Przyszłość Bułgaryi 
jest jednak niepewną, ponieważ zaś można się 
spodziewać, że ks. Koburski niezadługo ten kraj 
opuści, przeto zwolennicy ks. Battenberskiego 
nie omieszkają między innemi kandydaturami 
postawić i jego kandydatury. Roztropna polityka 
polega na tem, ażeby wszystko przewidywać, nie 
da się więc zaprzeczyć, iż ks Bismark dał 
dowód rozsądku, sprzeciwiając się 
temu małżeństwu. 

Londyn, 14 kwietnia. Izba lordów odrzuciła w 
drugiem czytaniu bez głosowania — bil, udzie- 
lający kobietom prawa wyborcze. 

Massawa, 14 kwietnia. Pierwsze korpusy po- 
wracające do Włoch, dzisiaj rano wsiadly na 
okręta. 


Edursa telegraliczne. 
Na giołdzieo wi doanmisiej 


Kors w wal. 
dnia 14 kwietnia 1688 ZALE 

zir. | ot 
Zjednoczony dług w papierach 78 45 
Zjednoczony diug w srebrze | 80, 75 
Austryacka renta złota . . . . | 110) 65 
50/, austryacka renta (marcowa) . .| 93| 10 
Akcye banku austro-węgierskiego _ | 664| — 
Akcye kredytowe 270 | 75 
Londyn M „w. |126 | 85 
Srebro". e". . JE — |= 
20-to frankówki za sztukę . 10: 04 
Dukaty austryackie . - . . . 5) 96 
Banknoty banku niemiec. za 100 m 82 |271 


Odpowiedzialny Redaktor : 
Tadeusz Romanowicz. 
Wydawca: Dr. Lesław Borońskhi. 


"NY WZT” PL PCT Ww MIA 


ik acha yo 


Pamiątki zbiojy i osobliwości godne zwie- 
dzenia. 

— Kopalnie w Wielicezee zwiedzać możni za 
opłatą w każdy wtorek, czwartek i sobotę o godzinie 2 
minut 45. — jeżeli zaś w który z tych dni przypadnie 
święto, zwiedza się w dzień następny. 

— Museum Narodowe Sztuki w Sukien- 
niecach otwarte codziennie prócz poniedziałków od 11 


do 3. Wstęp w dni świąteczne 10, w powszednie 20 ont. | 


Kraków 15 Kwietnia 1888. 


Rubryka _Nadesłane* nie pochodzi od Redak 
cyl, która też żadnej odjowiedzialności za nią 
nie przyjmuja 


FET PAPOWO SYEYEY FT Y WIE 


NADESŁANE. 


Prof. Browicz 
mieszka teraz przy ulicy Podwale 10 


w domu W-go Prof. jakubowskiego 
(616 1—3) 


NADESŁANE. 


Neusteina ocukrzone pigułki 
św. Elżbiety 


„czyszczące krew*, wypróbowany przez znakomi- 
tych lekarzy polecony (środek na zatwardzenie. 1 
pudełko zawierające 15 pigułek 15 et. ; zwitek ze 
120 pigułkami 1 złr. w. s. Należy się pilnie 
strzedz naśladownictw. Na pudełkach z prawdzi- 
wemi pigułkami znajduje się nasza zaprotokoło- 
wana marka z czerwonym napisem: „Heilig. 
Leopold*i nasza firma: Apotheke „Zum 
Hie ligen Leopold* w Wiedniu róg Spigel- 
gasse i Plankengasse. W Krakowie -vład w apte 


kach pp. Redyka, Wiszniewsk «©, So- 
bierajskiego, Krokiewicza i Józefa 
Trauezyńskiego. (607 1-6) 


NADESŁANE 
Żadne twierdzenia, tylko dowody. 

Łatwo jest stawić twierdzenia, ale daleko cię- 
żej dostarczyć dowodów. Publiczność ma jednak 
niezaprzeczone prawo żądać dowodów zamiast 
twierdzen. które publicznie wygłoszone były. — 
Dlatego też twierdzenie, że Warnera środek ku- 
racyjny zwany: „Warner's Safe Cure“ jest nieza- 
wodnym środkiem leczniczym na choroby nerek, 
wątroby i organów moczowych i tychże pocho- 
dzenie: reumatyzm, podagra, choroby żołądkowe, 
kobiece i ogólne osłabienia — jest nowemi świa- 
dectwami udowodnionem. — Po przekonaniu się 
jednak, ma publiczność także i niezaprzeczone 
prawo używać tych środków, do których ma za- 
ufanie. Człowiekowi, obdarzonemu zdrowym roz- 
sądkiem i wolną wola nie można przepisywać, 
których środków lecznicych, jeżeli użycie tychże 
nie jest szkodliwe, używać ma, a których nie. 

Jeżeli zaś prawo to przywłaszeza sobie ktoś 
materyalnie w tem interesowany — pokrywając 
to życzliwem ostrzeżeniem — to jest to opiekuń. 
stwo, którego sobie człowiek myślący i badający, 
zresztą z całą słusznością, narzucić nie pozwoli. 
Prosimy więc przekonać się o sile leczniczej na- 
szych środków, a to żądając broszury, którą dar- 
mo i opłatnie dostarczamy — postępując potem 
według swego zdania i rozwagi. Broszury rozse- 
ła: „H. H. Warner et Comp. Frankfurt a M.“ 
(613 1) 


m 
NADESŁANE. 

sakod ząc6, 

arlsbadzkie 

(124) 

R 


NADESŁANE. 


Wimo wprowadza kwasy do krwi Ag 
kwasy niszczą i krew czyszczą Lippmanna 
proszki musujące. Do nabycia wa wszystki h apt, 


Wiesbadeńskie Sole do zażywa- 
nia z źródeł gorących rozpuszczo- 
ne w wodzie gorącej dostarczają 
najlepszego środka przeciw kata- 
rom źołądka, chorobom 
kiszek, otyłości, reuma- 
tyzmowi nawet w stanie zada- 
wnionym — przeważnie w zastępstwie Wiesba- 
deńskich źródeł gorących. Objaśnienia w prze- 
pisach użycia. — Do otrzymania przez „Wies- 
badener Brunnen-Comptoir* wprost lub | 
w aptekach i składich wód mineralnych po 1 
złr. 20 e. — Główny skt:d dla Austro Węgier: 
Aptekarz ©. Brady, Kremsier. Czechy. 
(413) 


NADESŁANE 


Porębski i Zimier 
w Krakowie 
(dawuiej Józef Riedel) Rynek 


Magazyn towarów damskich, sparata kościelne itp. 
Spis towarów na Żądanie rozsyłają opłacony. 


375 32-52 
O I III 


Do dzisiejszego numeru dołącya się dla Sza- 
nownych Prenumeratorów list: „W sprawie po- 
mnika Mickiewicza”. 


Kraków 15 Kwietnia 1887. 


NOWA REFORMA. 


AGAZWN TOWARÓW BRŁAWATNYCH i KONFEKCYJ ib 


Nr. 87. 5 
MSKICH I. SOBOLEWSKIEG© 


w Krakowie otrzymał i poleca w wielkim wyborze gotowe Okrycia, Paletociki, Suknie, Płaszczczyki od kurzu i deszczu. 


Kupna i zamiany 


Majątek , mila od Krskowa , 300 morgów 
do sprzedania. i 

Majątek, 4 mile od Krakowa, przy kolei, 
600 morgów roli, łąk 200, do zamiany 
iub za gotówkę: są do sprzedania i inne mająt- 
ki w Galicyi i Królestwie Polskiem, oraz ka- 
mienice, realności i wille. 

Kamienica z ogrodem, nowa, dochód do 
3000 złr, do sprzedaży lub zamiany na folwark 
przy mieście. 

Realność, now», z dochodem 1000 złr., 
w cenie 13.000 złr., do sprzedaży lub zamiany 
na folwarczek. a 

Majątek potrzebny do kupna, przy kolei 
położony, dobrze zagospodarowany — w cenie 
80.000 złr. 

Zapytania w Agencyi L. Krasuskie- 
go, Kraków, Plac Szczepański, 8, 
która przyjmuje i załatwia wszelkie interesa 
prywatne. 573 2 3 


i a a a a h | 
SALON MÓD 


oraz 


2 Pracownia sukien damskich 
FRANCISZKI MOLINKIEWICZ 


Kraków, Linia A—B, I piętro, 
(dom Wgo Janigi) 
zaopatrzony został w kapelusze wiosenne 
I letnie, kwiaty i pióra. 

Wykonuje podług najświeższych żurnali 
suknie i okrycia damskie w 
najkrótszym czasie. Zamówi»nia przyjmuje 
i poleca się łaskawym względom Szan. 
P. T. Pań nadal. 498 7 12 


Ceny bardzo umiarkowane. 
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, . Maryocelskie 
Krople żoładkowe. 


Środok znakomicie działający na wszelkiego rodzaja 
choroby żołądka. 


Narka ochronna. 


Niezrówneny przy braku spe- 
tytu, słabości żółądka, cuchnącym 
oddechu, wzdęciach, kwaśnych 
odbijaniach, kolkach, katarach 
żołądkowych, zgagach, tworzenia 
się Paa paoceay sna ka kach 
w pęcherzu, przy z «snój pre- 
SER REA fodtaczce, obmier- 
| ałosól 1 womitach, przy WE aj 
H cych z żołądka bólach głowy, 
karcząch lub zatwardzeniach, prze- 
H ciążeniu zołądka potrawaini i nepe- 
| jami, przy robakach, cierpieniach 
sj śledziony, wątroby i nemorojdach. 

| Cenn fakonikun wraz z przepisem 
B5 centów anstr. podwójnego 
- 60 kr. Glówny skład u aptekarza 
Karola Brady 
w Kromieryżu (Kremsier) ne Morawie w Austryi. 

1 iozelskie nie są żadnym srod-kiem tajena- 
nna | b składowe tychże są przy kaliem 
fakonie na opisie użycia, wymienione. 
Prawdziwe do nabycia w wszystkich Aptekach, 


Ostrzeżenie! Prawdziwe krople iotądkowe ma- 
acelskie bywaja częstokrotnie fałszawane i naśla- 
(owane. — W dowod prawdziwości tych kropli 
powinna każda bntelka obwiniętą być w opakowanie 
czerwone, zaopatrzone powyżćj oznaczonym znakiem 
przy każdóm flakonie znajdować żę 
kropli, z wzmianką, £6 

Guake w Kromie- 


ochronnym a 
powimieu przepis używania 
arukowany jest w drukarni H, 


ryżu (Kremsier.) e 

Prawdziwe do nabycia w Krakowie w npte- 
kach pp. E. Radlera, F. Gralewskiego, P. Kro- 
kiewieza, W. Redyka, F. Sobierajskiego, K. Stock- 
rara, J. Trauczyńskiego spadkob., K. Wiszniew- 
skiego ; w Andrychowie w apt. A. Mirronowicza; 
w Biały w apt. E. Kólera i J. Kolassa; w Bo- 
chal w apt. M. Gatty; w Brzesku w apt. W. 
Janoszka ; w Chrzanowie w apt. Sporysza, w 
Dobczycach w apt. J. Bilińskiego ; w Grybowio 
w apt. K |ulszyckiego; w Kamionce Strumiło- 
wej w apt. K. Piepesa; w Kentach sę E. 
Sokalskiego ; w Lipniku w apt. A. Fuc i i 
Limanowy w apt. W. A. Zubrzycki ; w My -; 
nicach w apt. W. Gumińskiego; W Niepołomi- 
pach w apt J. Tisby; w Pilźnie w api. Z. Czajki; 
w Radomyślu w apt. Masłowskiego; w Starym 
Saczu: w apt. Matusińskiego ; W Nowym Sączu 
w ant Jakubowskiego i W. Filipka; w Suchy 
w ant K. Czerniekiego; w Szczurowy w apt- 
W. Heinza; W Tarnowie w apt. W. L. Chodac- 
kiego, E. Ranka i M Adlera (apteka Engla), 
w Wieliczce w apt B Miecziński ; w Wojniczu 
« apt Nodzyńskiego; w Wilamowicach w apt. 
F. Schveydera; w Zakliczynie w apt. Kromkay; 
w Żywcu w apt. Graffa i Herdliezki. 126 13 52 


Najlepsze sniadanie 


Donabycia w Krakowie u p. p. 
J.-F. Fischera, Linia AB. 
Jawornichiego, Rynek. 


UWAGA. Tabletki czokolady Menier zawie- 
raja 250 ! 125 grammów netto. 


Administracyi 
domów w Krakowie poszukuje 
urzędnik finansowej instytucyi. 
Wiadomość w Adnministracyi „Nowej 
Retormy *. 


Pracownia przyjmuje zamówienia na konfekcye i wykończa starannie na czas oznaczony. 


Kotly parowe. 


9 kotłów rurowych systemu ibupuis, każdy o 120 [] mtr. 
paleniska (5 kotłów było cztery miesiące, 4 przez trzy kampanie w uży- 
ciu), budowy Krackhardta w Pilźnie, na 5 atmosfer ciśnienia. — Kocioł 
górny jest 9:300 m. długi, 1'250 mm. diametr. Dwa dolne, każdy po 
6-200 mm długi, 068 m. diametr. W dolnej części górnego kotła umie- 
szczony stojący kocioł rurowy ma 2220 mm. wysokości, 1850 mm. śre- 
dnicy i 96 sztuk rur po 88 mm. średnicy. 
Bliższej w adomości udzielają : 
Hs. Schmidl w Bernie, 


601 2 4 Max Goldmann w Pradze. 


ma 


ZAKŁAD LEGZNICZY Dra KARCAEWSKIEGO 


| W Kowanówku 
stacya kolei żelaznej Oborniki w W. Ks. Poznańskiem 
przyjmuje każdego czasu na leczenie i pielęgnowanie chorych płci obojga, do- 
| tkniętych chorobami umysłowemi lub cierpieniami nerwowami. Urocze położenie 


miejscowości, najkorzystniejsze warunki higieniczne. Wszelkiego rodzaju wygody 
i uprzyjeinnienia chorym pobytu w Zakładzie. Pożycie familijne. Hydroterapia. 
Elektroterapia. Massowanie w odpowiednich przypadkach chorób nerwowych. 
Własna skuteczna metoda leczenia histeryzma, 
Opła'a pierwszej klasy 800 marek, drugiej klasy 200 marek miesięcznie 
obejmuje wszystko. 
Dyrekcya Zakladu 208 6 24 


Dr. Karczewski. Dr. Winklewskiu. 


[NWAn EO i W W |. | O >". | ak 
Materye w desenie Garnitur kap Cannfas 
na suknie damskie, 90 cbm.|(2 na łóżko I na stół) rypsowejdo obciągania pościeli, 29 ł, 
szer, 10 mtr. złe. 8*50.|złr. 450, jutowe zir. 3:50.|I szt. Ia złr. 6, Ifa złr. 5 20. 
Atlas wełniany Firanki jutowe Damast 
we wszel. kolor. modn, AO]tureeki deseń (2 bocz. I gór.)]3v ł kei, l sztuka, la złr. 
ctm. sz.. 10 m. złr. 6*50.| kompletne zkr. 2:30. 850, Ha złr. 5:50, 
PU. ACB CA r | O | 
Sukno na podłogę Obrusy 
we wszel, modn kolor., 90fbardzo trwałe, 10—11 mtr.jlniane, różn. kolory, 3 szt. 
ctm. sz. 10m złr. 4:50.|la złr. 6, Ila zir. 3:50. 8/, złr. 2, ĉj, zir. I. 
Beż (Baige) HA ołd ry Serwety 
najnowsze kolury, 100 ctm |atłasowe po młr. 8*50,]lniane, */, kwadrat., 6 sztuk 
szer., 10 m. złr. 9°50. różowe po % złw. zir. 1°20. 
Brokat Plótna domowe Reczniki 
w wszel. kolor., 60 ctm sz [29 łokci wied., 1 sztuka 5/.|iniane, z frendzlami, 6 szt. 
nowy deseń, 10m złr. 4.|zkr. 5°50, */, złr. 4*20.|ztr, 80, z bordur} złr t20, 
ow GGEENY Ze Eee EC 0 ni BJ NASA dk c A 2 
Creton Weba Kongo | Prześcieradła 
na suknie, do prania, najnow.|>0 łok., 'ep. jak płótno, | szt.|bez szwu. 2 m. dług. 1%, m. 
wzory, 70 et. 10 m. złr. 2:80,[*/, zir. 750, *, złr. 58 „| szer., 1 sztuka złr. | 50. 
Terno (Dreidrath) Schyfłon Sienniki 


60 em. szer., w jasu. i ciem.|30 łok., 90 ctm. szer., 1 szt.ja włoskiego płótna, gotowy 
tłach, 10 m. I. 3:50, 11, 2:80 |ia złr. 550, Ila zir. 450 |duży, Ia złr. 1:40, Ia 90 c 


aterye na szlafroki Gxford Dywaniki przed łóżka 


(także na suknie) 60 em. sz..|29 łok., najnow. wzory, 1 szt.|]najnow. desenie, flanelowe 1 
w deseniach, 1è m złr. 2 50.1a złr. 650, IIa złr. 4:50.|para złr. 2, jutowe złr. 130. 


HE Wzory darmo i opłatnie. W] 479 26 


SLER w BERNIE 


Ferdinandsgassc. Nr. 7, N, 


wysyła za zaliczką: 


| 


J. & S$. 


MALAGA z CHINA i ŻELAZEM W 


wyrobu 
aptekarza Henryka Bilumenfeldia we Lwowie. 
Najpotężniejszy środek toniezny i pokrzepiający dla nerwowych, niedokrewnych i osła- 
bionych. Wzbudza apetyt i działa z niezawodną skutecznością DENA, gorczkom 
tyfoidalnym i w rekonwalesceneyi pe chorobach eiężkich wycieńczających. Przeciw eho- 
robom pochodzącym z niedostatku krwi lub osłabienia nerwów jest wino to najznako- 
mitszym środkiem leczniczym, jaki sztuka lekarska posiada. i 
Główny składzu wynalazey tego cennego leku 
aptekarza Henryka Blumenufelda we Lwowie. 


Cena butelki I złr. 50 c., podwójnej 2 złr. 50 c. 
Skład w Krakowie w aptece Wgo E. Stockmara, ulica Grodzka. 


g Broszurki o winach leezniczych, oraz wykaz świadectw o skuteczności 
wysyła na żądanie apteka Henryka Blumenfelda we Lwowie. wo 
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ZB fa REAA T PZ 


jakoto: Pernvien , Doeskin Ta c 
liberyjne i strażackie, oraz ae 
modne towary. ph 


Wzory do przejrzenia posyła się franco. bo- 


Sukn gato sortowane zbiory próbek dla panów 


Cienkie gatunki b. tanio. krawców nieopłatnie. 58 10 
Skład fabryczny „z. weissen Lamm“ w Bernie (Morawa). 


t ata, 


POR 
we Lwowie ulica Kopernika pod Nr. 3, w Krakowie, Sukiennice, Nr. 20, È 
w Czerniowcach, Rynek, Nr. 2, 6 
f poleca swojego wyrebu 
ZNAKOMITE ŚRODKI 
odszczególnione 7 medalami zasługi i 2 dyplomami uznania na wystawach 
krajowych i zagranicznych. 


MAME 
jest najlepszym środkiem do pięknego ułożenia i konserwowania bro- 


Briliantina ży ; vorobrodów. — Flakon 50 centów. 


Olejek taninowy 
z wyborny środek: do natychmiastowego farbowania włosów na 
Nigretina trwały i piękny kolor czarny lub ciemny ; jest on zupełn.e 
odli 


g nieszkodliwy, w zastosowaniu bardzo prosty. Cena 1 złr. 


CebulEl włosowe 


na porost wąsów, brody i brwi. Flakonik 1 złr. 


BANDOLINA pomada z bardzo przyjemnym zapachem w laseczkach do 
z 


przytrzymywania włosów po 25 i 50 centów. 
Pomada balzamiczna do ułożenia wąsów. 

Słoik 40 centów. 
Pomada orzechowa przywraca włosom siwym lnb wypłowiałym naturaluy te 


©) 
3 kolor. — Błoik 1 złr. 925540 <Ł: 
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wzmacnia i pobudza włosy do porostu. 
Flakonik 50 centów. 
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W. Karol Hirsch i Syn 


i Sklad hurtowny Nasion 


w Opawie 
na Szląsku austryackim 
polecają do zasiewów wiosennych swój wielki, 
pobrze zaopatrzony i dobrany skład ezystych, od 
kanianki (Wylupu) wolnych nas:'0n : 
Koniczyny czerwonej styryjskiej 
Koniczyny czerw. najlepszej szląskiej z gór 
40 złr. za 100 kilo, 
Lucerne najlepszą francuską , 
Koniczynę szwedzką (Bastard) i białą , 
Esparsette, Seradelle, Lubin, 
Rajgrasy angielski, francuski i wloski, 
Tymotkę, Psią trawę, 
Trawę miodową , 
Buraki pastewne Quedlinburskie, 
Len rygski i parnawski w beczkach, 
Jęczmień probsteiski i Owies, 
Owies 'Triumf) i szląski z gór, 
Świerkowe i mudrzewiewe nasienie, 
Sosny białej i czarnej nasienie. 
Cement Portland i wapno kufstańskie, 
uipu rz żbiarski í Papę duchową, 
Gips nawozowy, i: :0Ly, pruski i SZLĄS 1, 
IKości mielone un 4). Nadtosfaty 
nawozo e. 


Cenniki bezpłatnie do usług. 
Firma ta kupnje tównież każdego czasu Ty- 
motkę i najpiękniejsze koniczyny. 436 5 10 
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Jednakowoż si 
Jedynie Pain 
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o pole 
rodek niezawo 
tak dole 
ją iapomocą nace: 
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realny, 
sgo Paln-Expelleru; nih 


ompaty czenie anonsowar 


fi 


by i tych, którzy 
ą a 
ot, 


środka domowe 


7 
å Cie, wo Wie 


, aby 
jako 


piącym na reumatyzm lub podagrę, 


UUODULLA 


Na Hodstawie zaufania 


jakie posiada nnsz kotwiczny Pain-Expeller od lat 20. ośmie 


Jamy 
ma, 


wypróbowań 


przekonali się oni przes porównanie, te 
je się 


j udowodni ta okoliczność 
F, Ad. Riebt 


wnzystkie p 


‘Jak bserdso ten środek zasł 
akotet bele z 
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awir 
uśmierzyć al 
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jemny, a tylko żołśio 
łabościom 
manio itó., 
gdzćj 
Umiarkowana cena 40 
skła 


4444400404 EK0G4GRGEPPEELEE0: 
poszwa 
encu powróciii 
wny 
lwem 
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«134946466 
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Gozżdziki 
ma, 
Gożdziki Klatowskie 
(Klattauer Chor Nelken) odznaczające się swoim 


wielkim, bujsya i pstrym kwiatem, które łatwo 
dają się hodować i w żadnym ogrodz e lub oknie 


nia powinno ich brakować  Szczególniej rozwi- 
nięte tego roku kwitnące (z pewnością) polecam 
100 sztuk 18 złr., 5v sztuk złr. 950, 2b sztuk 
zir. 505, 12 sztuk złr. %50, 100 sztuk bez 
opisu 6 złr. Następnie wielki wybór róż, pełar- 
gonij wszelkiego gatunku, fuksyj, georginij itd. 
Katalogi darmo. 
Jozef Walter, 
specyalny hodowca Gożdzików 

561 5 10 w Klattau (Czechy). : 
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NA JODZIE ŻELAZA NIEZNIENNYM Q4 
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Aprobowane 


przez pania 


Akademią medyczna 
w Paryżu, ARA) 
przez Formularz off 
cialny francuzki, sank- 
cionowane przez radę 1855 
Medyczną w Petersburgu. 
Posiadające równacześnie własności Jodu 
i żelaza, pigułki te skutkują wyłącznie, we 
© wszystkich rodzajach charób, które wywo- 
€ łuje zarodek skrofuliczny (puchliny. zatka- 
nie kanałów, humory, etc.) słabaści, prze- 
© -:w którym, zwykłe żelazo jest zupełnie 
bezskutecznam; w Chłorozia (bladaczce), 
wLenucorrhóe (białych upiawachj, w Ame- 
© norrhóe (zatrzymanie zupełne lub częścio- 
e: regularności), w Suchotach, w Syfilis 
organicznej etc. Ostatecznie podają one 
@ lekarzom środek terapeutyczny, nadzwy- 
czaj silny, do podżywiania arganizmu i da @ 
| 


1068 


wzmacniania konstytucyi limfatycznych, € 
słabych lnb osłabionych. © 
N.B. — Jad nieczystega lub zepsutega 
żelaza, jest lekarstwem niepewnem, Toz- 
77 "iacem. Jaka dowód czystości i (Q 
autentyczności prawdziwych Pigulek & 
© Blancarda, żądać należy, naszą pieczęć na © 
4 srebrze i podpis nasz ni- ZA z 
Q niniejszy położony u spo- 7/2020 20 
o” zielonej etykiety. E E 


@ aptekarz w Paryżu, RUE BONAPA HTE, 40 
WYSTRZEGAĆ SIĘ FAŁSZERSTW. 


500000060 300000000 
EKSTRAKT SŁODOWY 


wyrobu 


BIJ. Traąbozyńúskiego 


w Winiarach pod Kaliszem 

jako środek leezniczy w kaszlu i innych choro- 
bach piersiowych, wypróbowany w swych skut- 
kach przez lekarzy i chemików, na wystawach 
Przemysłowo-Rolniczej Warszawskiej i Krajowej 
Krakowskiej zaszczycony medalami, oraz na 
Wystawie Higienicznej w Warszawie listom po- 

chwainym. 13 87 0 


Cena 60 centów- 
Dostać można we wszystkich aptekach 


384 6 20 
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cena 
1 FI 60 K. 


PUDEŁKO 


Cena 
1 F! 60 E. 


PUDEŁKO 


ZADYSZENIE, KATAR, KASZEL NERWOWY 


Ulga natychmiastowa. Wylsczone przez 


PAPIER I RURKI GICQUEL 


Aptekarza 1” klasy, 4, rue Delaroche w Paryzu 


Jedyne środki anta-astmatyczne, które otrzymały nadgrodę na Wystawie 
powszechnej w Paryzu 1878 


W Krakowie w aptece Wiszniewskiego i w znaezniejszych aptekach. 


BROWAR W Żaleszczykach 


na mniejszą skalę przy miasteczku Fry- Joa” antanan a naina 4 ab 
sztaku, z urządzeniem, piwnicami i staj- |wnieami. wraz z doskonałem urządzenieu 
nią, jest na dłuższy czas do wydzierża- do nabycia. 

wienia. Uhmielarnia w miejscu 


Bliższej wiadomości udzieli M. Lipiński, 

'ydzierżawiaj 5 "Ri zyki. 587 3 5 

Wydzierżawiający: Józef Bielański | 7%! 5ZCYki 8735 
w Krośnie. 301 8 8 


141 27 * 


Hurtownie. Drobiazgowo. 


ALFRED RASSL 


w Opawie 


SKkłaci Nasion 
gospodarczych i lasowych, 
traw, koniczyny, prawdziwej oryginalnej francu- 
skiej lncemy, la amerykańskiej kukurudzy (koń- 
ski ząb). buraków pastewnych. oraz zboża 
do siewu, wyberowe, najprzedniejsze i naj- 
pewniejsze masiona jarzym tax do pędze- 
nia w inspektach jako też do uprawy w polu, 
nasiona kwiaiów, z poręczeniem za świe- 
żość , prawdziwość, dobroć i siłę kiełkowania 
Sprzedaż drobna. 

Skład wszelkich sztucznych nawozów, maku- 
chów rzepakowych i lnianych , la Portland ce- 
mentu, la papy dachowej, gipsu dla murarzy i 
rzeźbiarzy i t. p. 247 10 


"Woda chromowa 


według przepisu Dra Giintz 
dyrektora kliniki prywatnej 
w Dreźnie. Wodę tą mineral- 
ną, bardzo polecaną przez 
wielu dyrektorów klinik po- 
wszechnych, ofiaruje pp. leba- 
rzom i aptekarzom jedyny 
uprzyw fabrykant 0. Lische, 
czerwonym krzyżem i fabryka 


apteka pod 
wód mineralnych w Plauen-Dresden , fla- 


szkę po 50 centów. 4119 18 

Zobacz książkę: „Die Chromwasserhe- 
handlnug der Syphilis. Eine neue Methode 
von Dr. Giintz in Dresden“. II. Auflage. 
Arnoldische Buchhandlung PLeipzi.. G16- 
wny skład dla Austro-Węgier w aptece 
Ferd. Schmied w Cieplicach Czechy. 


Dom w Oświęcimiu 


2 ogrodem, w samym rynku, pod |. k. 24 po- 
łożony, jest do wynajęcia od dnia 1 
listopadu b. r., lub do sprzedania. 

Bliższej wiadomości udzieli: W. Sapalski 


Bi 


27 ILSBAD "E= 

Najlepszy środek domowy w zepsuciu trawie- 
'nia, niedokładnej wymianie materyj i tychże na- 
stępstwach. Do użycia w nieżytach kiszek i żo- 
łądka, w cierpieniach wątroby i żółci, w uad- 
miernem nagromadzeniu tłuszczu i tworzeniu się 
ksasów, ogólnie przez lekarzy polecane. — Do 
w Krakowie, plac Dominikański, | nabycia w pudełkach po 60 cent. i 2 złr. 
pod Nr. 3. 363 7 10; w apteee Lippmanna w Karisbadzie. 


eO + JKPUOOENNNNNPWIKG ON 4 |. 20 zakk okowód l ęouydk 
i Bisquit, Dubonchć & Co. Cognac. I 


Uznany od lat za najprzedniejszy nasz KONIAK KURACYJNY jest do 
nabycia prawie we wszystkich pierwszorzędnych handlach korzennych. 
aptekach, cukierniach i restauracyach w kraju. 


Zadna cząstkowa sprzedaż, lecz tylko hurtowne zamówienia lędą 
uskuteczniune, 


123 
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Obecnym zastępcą naszym dla Galicyi jest p. 318 7 10 
HIERONIM WEISS w KRAKOWIE, 


któremu nadal zechcą udzielać dla nas zamówienia pp. Komitenci nasi. 


Bsquit, Dubouche & Co. Cognac. 
'2eufiog '09 % syanoqng 4!nbsig 


Bisquit, Ibubovchć & Co. Cognac. 


SELLER i MENASCHE 


w Krakowie, przy ulicy Grodzkiej, L. 71, 


polecają swój bogato zaopatrzony 


skłąd Szkła krajowego i belgijskiego 


do okien różnej grubości. 


LUSTER 


pojedynczej i podwójnej grubości, tak w ramach orzechowych, 
jako też i pozłacanych. 73 119 150 


Konsolki z płytami marmurowemi i t. p. 


Wielki sklad listew do fre W różnych deseniach. 
JDDODDOOODOOOOOCJ 
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6 Nr. 87. NOWA REFORMA. 


: ł 
Kraków, 15 Kwietna 1888. 


Księgarnia, skład i wypożyczalnia nui 
muzycznych, oraz ekspedycya pism pe- 
ryodycznych 


S. A. Krzyżanowskiego w Krakowie 


otrzymała na główny skład 


Higijena żywienia 


przez 


Dra Dujardin-Beaumetra, 
Członka Akademii lekarskiej, Radey zdrowia 
Departamentu Sekwany i lekarza szpitala Cochin, 


przełożył 


ZAKŁAD INTROLIGATCRSKI 
ŻZENCZYKOWSKIEGO 


w Krakowie, ulica Sławkowska, Nr. 22, 


ML. 


cent., kromka chleba z masłem 8 cnt., 
szklanka kawy bialej 5 e., szklanka her- 
baty z rumem, śmietanką lub winem 5'c. 
Gazety krajowe i bilard. 
Ulica Mikolajska, 12, na dole. 
Uprasza się o liczne odwiedziny. Usłu- 
ga szybka i zręczna. 58] 28 
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Niniejszem mam zaszczyt zwrócić uwagę Szanownej P. T. Publiczności na mój Zakład 
introligatorski, pezostający pod moim osobistym kierunkiem i nadzorem, zaopatrzony w najnowsze 
ozdobne 1 gustowne wyciski paryskie do okładek na książki każdego formatu — jak również 
w wielki wybór doborowego materyału. 

Podejmuję się opraw książek , tek, futera'ów na adresy, dyplomy i t. d, po cenach 
jak najumiarkowańszycii, szczególnie przy zamówieniach w więzszej liości robię 
wszelkie możliwe ustępstwa. 


Ceny opraw bibliotecznych: 


Najwięcej obecnie w Paryżu i Rzymie używane oprawy dzieł poważnych i książek do ną- 
bożeństwa w guście XVI i XVII wieku, w skórę świńską, cielęcą różnych kolorów lub pargiuwin, 
brzegi czerwone i złote, wykenywam po cenach najumiarkowańszych. 


jako wychowawczyni dzieci, do wyręczania pani 
domu, lub do pielęgnowania pojedynczej osoby 

Bliższa wisdomość: Z. kopuska, Plao Matej- 
614 1 8 


po cenach bardzo przystępnych, 
Magazyn przyjmuje obstalunki 
na suknie damskie. 


Sznurówki paryskie w wielkim wyborze. 
Modele paryskie. 


Alojzy Jakubowski 


autoryzowany 
geometra cywilny 


mieszka od | kwietnia b. r. 


ki Nr. 6, dom p. Prelsa. z 
Cennik broszurowania dziel: 
j|za 1000 arkuszy 32 stron. 1 złr. 75 cent. — za 1000 arkuszy 16 siron. szyte 1 złr. 50 centów. 
Przyklejana kartka liczy się za jeden arkusz, wyrzyuka za dwa arkusze, tablice i rysunki 
obliczam stosunkowo -do wyrzynek. 577% I .0 
Polesam się łaskawym względom > 
M. Zenczykowski, introligator. 


Dr. Zygmunt Dobieszewski. | INE: © i : tw 
Cena 2 zir. 622 1 3 | Za oprawę jednego tomu decinio | "otvo_ || qnarto E © Magazyn Mód B 
PRARANENANAENA NY 4 ; złr. |et.| złr. |et.]l złe. Jet.||_ztr, | et. © 17 mny © 
BIURO NAUCZYCIELSKIE 4| "iótno na grzbiecie i rogach, na bokach © ALEKSANDRY LAWUSKIEJ © 
M Ą ki | | papier marmurkowy . « « . « . . — |15| — |25] — |40] — |75 w © 
aryi Wysoc ej | | Płótno angielskie na grzbiecie i rogach, na w Sukiennice, L. 19 O 

Kraków, Bracka, 5. 608 1 3 p i bokach papier marmurkowy, z tytułem | Nn 
Mając rozliczne stosunki w kraju i za 6 | doty "PP. . „m. e. . — 130) — 145| — |60| — |90 © poleca na sezon letni w 
granicą, zajmuje się umieszczaniem gu- { Płótno angielskie na grzbiecie i rogach, | 6 ielki bó [3 
wernerów, guwernantek i bon ( papier SA 4 lub francuski . . | — |35| — |50| ima 1 |25 8 WNP. 9 

różnych narodowości. | Całe płótno angielskie. suchemi wyciskami, | 
| poder z | Jas] — eol -el u || | p kapeluszy damskich, © 
ora na grzbiecie i rogach, papier fran- l inh i fujiiq7gi 

Osoba. cuski lub płótuo angielskie ! — |75 1 [25] 1 1%5 2 |50| w pior strusich l fantazyjnych, w 
| W eałą skórę, brzegi złocone, ze złocenia- e oraz 536 5 16 w 
w starszym wieku, Niemka, poszukuje obowiązku mi na okładce . : : 2 |— 4 |— 6 12 | © kwiatów paryskieh © 


| L. Ringler, Wiedeń, 
) I. Liebiggasse, 4, 
| handel hurtowny farb ziemnych 
olejnych, lakierów i pokostów, 
Ek-port i import gąbek i korków, 
Masa i lakiery do zapuszczania podłóg, 
Przetwory i sole chemiczne. 
Cenniki na żądanie opłatnie. — Korespon- 
dencya polska. 595 1-37] 


Królewsko-węgierska 
krajowa centralna wzorowa 


RÓ W przy placu agp: = ala 
Stanisław Feintuch w Krakowie PIWNIC l WN 6. 00:23 
poleca i a a 


DROGUERYA 
J. Wiśniewskiego 


magistra farmacyi 


Nasienie buraków pastewuych 
prawdziwych Oberndorfskich, żół: 
tych, olbrzymich, oraz cz*rwonych 


pod dozorem i kontrolą 
Wysok. królewsko-węgierskiego rządu 


„Mammut“. szeniesion: Į: licy Jagiellońskiej do domu pod k 
przeniesioną została z ulicy Jagiellońskiej omu p srakowier 0e 
BEE żóltą, olbrzymią, pa- L. 25, przy ulicy Szewskiej (Róg plantacyj) ë i. , 
ow SE i polecając się nadal względom Szan. P. T. Publiczności BĘ po cenach fabrycznych 8 


Koński ząb, prawdziwy amerykań- 
ski „Virginia“. 571 2 


KAKARAKA 


wszelkie towary apteczne, Środki nniwer- 
salne , środki Fo:metyczne krajowe i zn- 
graniezno, uajlepsze perfumy, mydła itd. 
Główny skład Cognatu prawdziwego, Ru- 


ostrzegam, że sprzedaż jej win odbywa się 
wyłącznie tylko w obecnym lokalu. 
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BIO 1 M. Brzostowski. m E ZIE a zal. 
>, ZAKŁAD KRAWIEGK 3 | a Jad her? lidka 
p » [2 . b Ay » | at s uf y ) 
b Adama Lipczyńskiego a ppe 5 „al i skład wód 
> Kraków, A B, L. 46, K BE C EEEE Również pośredniczy w kupnie i Sprzo- 
» poleca świeży transport /„ 4 © ed jako też w udzieianiu kon- 
>, wę aah A 6281 10 s WALNE ZGROMADZENIE M szeikie < ŻW u „U ii ię, 3 
b Zamówienia wykonuje na esas oznaczony U į 8 [4 wrytuą pocztą. 166 13 52 
połowe maa zai aja Towarzystwa zaliczkowego w Radłowie >ezerywowow 

M WANA AAAA ATA: Stowarzyszenia zarejestrowanego z nieograniczoną poręką Przestroga. 


odbędzie się 
dnia 22 kwietnia 1888 r. w Radłowie o godz. 10 
przed południem w lokalu kasyna. 

Radłów, dnia 12 kwietnia 1888 r. 


Dyrekcya: 


Zarząd Towarzystwa tkackiego w Korczynie 
koło Krosna zwraca uwagę Szanownej P. T. 
Pub iezności, iż wszelkie zamówienia Szanowna 
P. T. Publiczność raczy łaskawie adresować 
wprost: Do Zarządu '[owarzysiwa 
tkackiego w Korczynie, gdyż Towa- 
rzystwo wyż wymienione nie ma wspólnietwa 
ani ekspozytur w żadnej innej miejscowości ; 
albowiem jedynie Towarzystwo i kilku sumien- 
nych do taweów wyrabia doborowe, czysto lnia- 


Mieszkanie frontowe 


złożone z 8 pokoi, przedpokoju i kuchni. 
zupełnie odnowione, widne, suche, jest 
zaraz lub od maja przy ulicy dolnych 
Młynów (obok ul. Krupniczej), 9, dom 

narożny, do wynajęcia. 625 1 6 
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Jarosch. 


Hingler. 


Ważne dla pr. Studentów. 


Garnuszek mleka gorącego z bułką 4 
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FABRYKA PARASOL i PURASOLEK 
RA 


= 


C. RIMLE 


w Krakowie, ulica Grodzka, Nr. 12, 


EA poleca swój magazyn zaopatrzony na sezon wiosenny i letni $% 
żę w wielki wybór najgustowniejszych , według pierwszej mody żę 
3% nader elegancko i trwale wykończonych ; 


Parasoli i Parasolek. 
Pokrycia, naprawy i zamówienia uskutecznia w jak najkrótszym czasie. 
" Obstalunki zamiejscowe odwrotną pocztą. # 
% Wielki % 
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skład lasek spacerowych. 
x MIE” Ceny fabryczne. "PE 500 4 10 i 
AA A a AeA deae A Aaa Aaa Aa A A Aaa WE 


E 


% 


s 


Perłą Kurpat w wyższych Węgrzech są o 20 minut od siacyi kolei Tepia-Tren:zyn- 
Cieplice na linii „Waagthal* oddalone, od Krakowa przez Oderberg Sillein w 9 godzin do 
przebycia, mające 32° R., gorące, naj epsze i najmocniejsze kąpieie przeciw reumaty- 
cznym cierpieniom. Posiada wielki, piękny park, wodociągi źródeł gorzkich, dobre 
mieszkania, wyborne restanracye i prześliczną okolicę. 


Kąpiele siarczane Trenczyn-Cieplice. 


W sezonie obecnym bedą otwarte nowe kąpiele zwane „hamman“, które z wschodnim 
zbytkiem urządzone, posiadają eleganckie poje tyncze łazienki i pod każdym względem sa godne 
widzen a przy pierwszem otwarciu Po wszystkich większych stacyach kolejowych są bilety 
jazdy tum i powrotne po cenach zniżonych do n:bycia. — Początek sezonu dnia | maja. 

Programy ilustrowane p'zesyła darmo Zarząd kąpielowy. 525 2 10 
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Zarząd tabryki 


wyrobów glinianych i cegielni parowej | 
MAURYCEGO BARUCHA 


i 
> 
w Łagiewnikach pod Krakowem 


zawiadamia P. T. inżynierów, budowniczych, architektów i właścicieli do-! 
mów, że zaopatrzył skład w wyborowe 
U 


kaflowe białe, kolorowe, kominki i kuchnie własnego wyrobu, 


Staramem zarządu będzie: przez dokładne, praktyczne ustawianie 
U 
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Zamówiena na “eglę: 


maszynowa, ręczną, formową, dacnówkę, dreny i cegłę ogniotrwałą 


m 


p'eców przez zdolnych i doświadczonych zdunów — i punktualną dostawę 
usunąć powód sprowadzania kafli z po za granicy kraju naszego. 


() przyjmuje kantor fabryczny przy młynach parowych w Podgórzu. UI 
|550 4 12 zarząd. | ) 
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C. K. UPRZYWILEJOWANA FABRYKA BIELIZNY 


= 2 Pa - 

M. Beyera i Spółki 
g6 Sukiennice Nro LB-I4 vw Krakowie "ug 
biprzeciw kościoła N. P. Maryi, 
poleca swój wielki skłwd bielizny dla Panów, Dam i dzieci, zrobionej z uajlepszego ga- BJ 
tunku płótna i szirti.zu; także wielki skłai płótna, bielizny stołowej, ręczników, chustek 
3 nosa i szirtingu w każdej jakości, po nadzwyezajnie niskich cenach. 
= (Cennik 5a 


| Kołnierzyki męskie i damskie w doskonałym Koszule w lepszym gatuuku z haftem ręcznym 
gatunku za *4 tuzina złr. 120 do 1:50. _złr. 3, 8 15, 4, 425 do 5. 

Yankiety męskie i dam. za 6 par złr 1-80 do ? | Soszale w najlepszym gatunku ı różnych ro- 

UJ tuzina lnianych chustek do nosa et 98 | lzajach złr, 3:80, 51 6. 
BOR Tesi E Y Majtki damskie. 

1a tuzing prawdz. francuskich batystowych|„„ „2, 90 ct, ozdobniejsze złr. 1320, z ha- 
ohustek do nosa złr. 2, 2-50, 8 do 6. | ui szlarkami złr. 1-80, 210, 2:40 i 8. 


Ogrodnik rutynowany | poco POOR APOJ PRO | 511 3.5 
poza; ee: p: i rue zabita © boa: Tugć jun izwać tua: Esa N ik. 

z Prus, z dobremi świadectwami, lat 40, szuka | Æ TN y T RR j wom el: merem Ełótna białe í e "m złr. 10*— do 26— 

posady zaraz na stół lub ordynaryę. JE Płótna prześcieradl. jednost „ 26— „ 30— 

Majątek potrzebny jest do kupna, przewa” * | Płótna ia do zszywania „ 1250 „ 14— 

żnie E datay dla komunikacyi, w cenie Płótna półbielone z» sztukę m č T'— „ l%— 

do 100.000 złr G | Prótna s. w 5— „ Il 

Kapitał 2000 złr. na I hipotekę po kasie w Erakowie d Celty R 3 no =, 9:50 

oszczędności TOY Z w Krakowie, na Tia E > ] © |Dymy . . n ; oaa WE 

jest zaraz potrzebny. 620 1 s |Z ; Ja Za latam 

Oferty przyjmuje Agencya L. Krasn- |é poleca na WIOSNĘ 1 lato 474 6 o$, AL “ n ABDOam „07751 

skiego, Kraków, Plac Szczepański, 8. s m a s li L 4 Obrusy x » l8 n 836— 

E P Sg- | Serwety . tuzio „ 240 „ 360 

ia "Peg | Wielki bór OWOSĆI S piw, | ; i 350 

- «w, | © i S ' n n 3:50 

plac budowlany w Krynicy |<ę, gsm 7 7 s , 388 
blisko łazienek i źródła. SŁ. Ą : . z? Płótna prima Qualität. 

Bliższa wiadomość u właściciela domu |$ 4 WwW materyach na suknie damskie, gotowy cil okryciach $ Prig R poj pr. 90 em. sz. 36 m. dł. zł. RAR 

ST) D d LU SB ńtna Nr. non ” n po R 

przy ulicy Batorego, Nr. 22, | cj 1 wszelkich innych towarach bławatnych. $ e E 2050 

w Krakowie. 621 13 ik k ; BP NN ESA, l 

ą E.S Ceny umiarkowane. Próbki na żądanie. „ | Obrusy prima (łok 60 cin. 80 e.) sztnka „ 4640 

Potrzebny jest 5 08 ir A W | y bip ende = A $ arai prima tuzin M e 

S t UL Z A C y Pi Ee i albis Ewela | aa Ed m O EW Cal i: a O EG Pe Szezyeąe się dotyche*a8 zaufaniem Szanownej 


znający się na ogrodniewwie i 


ohłopiec do handiu. 


E. Rozwadowski, Limanowa. 619 1 


Szafarxa lub gospodyni 


P. T Publiczności, polecamy tię i nadal łaska- 
wym względow. Wszelkie zamówienia uskutecz- 
nia się ak najśpieszniej. Próbki z eennikami ua 
zadanie wysyła T warzystwo darmo i opłatnie. 
a > 


[ Towary sukienne i resztki sukna À 


Nie potrzeba golarza. 


Najnowszy 


3 


‘ia tuzina angiels. batyst. chustek do uosa 

z najmodniejsz. brzegami w różnych kolo 

rach et 60, zł. I, 1.20 do 3 

sztuka (3i łok. albo 23'ją m.) dobrego 

plótna lnianego złr. 6:50, 7:50, 9, 10 i 12. 

| sztuka (37 łok. albo 23'/, m.) 4%, i ‘l szlą- 

akiezgu płótna złr. 10. 11:50, 12, 12 56. 15, 

14 i 16 

sztuka (63 ł. albo 39 m ) 5/, holend. weby 

n. Ż1, 23, 25, 28, 30, 37, 42 i 50. 

sztuka (63 ł. albo 42 m.) °} i */, prawdzi- 

wego rumburskiego płótna w najlepszym 

gatunku od zł. 22 do 60. 

tuzin ręczników lnianych od złr. 4 do 12 złr. 

Sztuka */, lnianego płótna na 6 przescie 

rade? bez szwu od złr. 15 do 21. 

Szyfon na bieliznę męską i damską od centów 
25 do 50 et. za metr. 

Serwety różnej wielkości od */, do *97, i "87, 
jak najtaniej, od 1-50, 2, 4 złr. 

Gzrnitury Iniane do nakrycia stołu na 6 do 24 
neó'., wybór ogromny od złr, 3:50, 5, 7, do 50. 


—=— 


Koszule damskie. 
Z szyfonu ár. 1'10, z haftem wzorów złr. 85. 


Z barchantu gładkie złr. 1:60 i 175. 

Haftowane ozdobne albo okładane pisa złr, 
250 i 2:75. 

Spodnloe damskie. 

Zwykłe od złr. 1:60 do 23, z dohrego szy 
fonu złr. 2:50 do 3:50. 

Z haftowan. wstawkami złr. 350, 375,4 15 

Spodnioó z trenami z wstawkami lub be. 
wstawek złr. 4:50, 5. 6, 750 i 9. 

Spodnice z barchanu, gładkie, złr, 2 i 2:50 

Haftow. ozdobne okładane piką złr. 3:50 i 3:85 

Kaftaniki, 

Z szyfonu zwykłe 1 złr., lepsze złr. 1:50, 
z wstawkami haftow. od złr. 3:25 do 3:50, 
z barchann gładkie złr. 1:20, 175 i 1-90. 

Haft ozdob. lub okładane piką złr. 290 i 3:20. 

Koszule męzkie. 

Z najlepszego angielskiego szyfonu z gorsem 
gładkim albo z listewkami zlr 1:50, 2, 
2:50, 2:75 i 8. 6 

Z dobrego płótna ruuburskiezo albo Balend. 
złr. 2:80, 3:50 i 4. 

Kalusony męzkie. 


dobrego gutuu u na ubrana myskie i dla 
dzieci, kaftaniki damskie i płaszcze deszczowe 
na obecną ph rozsyła za zaliezką po uaj- 
tańszych cenach fabrycznych skład fa! ryczny 
sukna zur „Concurrenzć p. f 


KAROL BEER 
w Jägernudorf Szłąsk austr. 
Próbki na żądanie darmo i opłatnie. Obszerne 
biory próbek dla pp. kraweów i od-przedają: 
cych. Poszukiwani agenci miejscowi. 336 7 12 
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|, IF ə t di || z mg 
vz aparat do golenia = 
którym każdy człowiek sam, w najstarszym wieku i drżącemi nawet rękami majsilmiejszy 
Zarost z największem bezpieczeństwem, bez zadraśnięcia lub skaleczenia się, dobrze, Szy b- 
ko i czysto bez żadnych przyrządów z największą lekkością ogolić może. — Setki podzięko- 
wań jak i zamówień udowadniają, jak olbrzymie wzięcie znalazł powyższy aparat we wszystkich 
warstwach ludności. Cena za sztukę wraz z sposobem użycia I złr. 90 eemt. Przesyłka za 
pobraniem. Jedynie i wyłącznie u wynalazcy 57425 


NICOLAS HIRNBAL, Wien, l., Schottenbastei, 4./X 
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dworska, uzdolniona w tym zawodzie, po- 
szukuje miejsca. Swiadectwa na żądanie. 

Wiadomość u pani Kaiser, ulica Flo- 
ryańska, 7, Kraków. 626 1 3 
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otrzymała księyarria nakładowa 
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zmych podziękowań za nadosłaną 


tach ró: 


podsiować 


winien więc żaden chory 
Toni z Richtora 


'znajemy g 


ę 8 


-Anstalt in Leipzig) 
Przy pomocy tój zajmującej 


W zdaniu tem 
odpowiedni wy-» 
adnych kosztów. 


dzo często wystarczają 


wyleczenia w krótkim czasie chorób 


ch A APTEKA POD ZŁOTĄ GŁOWĄ 4 TTO 
E LEONA ROSWERA 5 R Cd 


lepsze uznanych e. k. uprz. 
ad zegarów dostać można je 
c. | dynie u fubrykanta 
ZW W. Köllmera 
w Wiedniu, 
1X, Servitengasse, 1 
Pracownia nowych zega- 
rów i napraw. 
$ Proszę nie mięszać moich 
zegarów, które są uznane 
za*najlepiej regulowane i 
wypróbowane ze zwyczaj- 
l nami wyrobami, z innycb 
17 58 100 stron zalecanemi. 
lilustrowane cenniki na żądanie darmo i opłatnie. 
C- SEN RE) 


Nasiona leśne 
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tylko chory ma w swóm. 
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są doniesienia szczęśliwie 


W Krakowie 
Eg poleca 
> mowo zaopatrzony sklad wszelkich środków leczniczych 
tak krajowych jak i zagranicznych, 
przyrządów chirurgicznych i wytworów toaletowych, 
proszek damski | paryski Kielhausera.. 
farby na włosy i mleka odmładzające włosy, 
wszelkie wyroby z fabryki Richtera : Kxpeller, Sarsaparillian itd. 
mydla lecznieze Bergera, Fanty i innych fabryk, 
wina lecznicze prawdziwe francuskia i wszelkie krajowe, 
wszelkie wyroby Jana Ihnatowicza, 
; krew czyszezące pigułki Cauvina, Brandta, Elżbiety, Pserhofera 
W i Radlingera, 
i krople żołądkowe Sechofera, Kapucyńskie, Dra Rosy, Marya- 
$. celskie i Kiesowa, 


(Richtera Varlags 


yoh“. 


z łatwości 


nie 


borych' W książeczce tćj opi- 
10 


najlepszych i doświadezonych środ- 


i zarazem nadrukowana 
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TVT proszki karlsbadzkie musujące, Tamarindien Grillon , GR: |ze zbiorów świeżych, 95%  kiełkujące, 
woda do mst anaterynowa Poppa i własnego wyrobu, ‘T; sprzedaje Zarząd leśny w Liso- 


wie poczta Biecz 533 12 30 
sosny (pinus silwestris) 2 złr. 30 e. kilo 
świerka (pinus picea) 1 złr. 80 e. kio 
z opak. i przesyłką do poczty w miejscu. 


Ból łowy pochodzenia nerwowego lub | | 
g J reumatycznego lub migrena | 2 
ustępuje natychmiast po zlaniu głowy „wodą 
Raspail', znanej i wypróbowanej ed lat wielu 
z apteki Blumenfelda we Lwewie. Cena 50 et. 


woda do ust miętowa i salicylowa, i t. p., it. p. 534 7 18 
Zamówienia na prowincyę uskutecznia się odwrotną pocztą. 


Pess id walk AA | 
Z drukarni Związkowej w Krakowie. Papier z fabryki Braci Fiałkowskich w Bielsku. 


4 dobrego holenderskiego albo rumburskiego|Z angielskiej piki, wszelkiej w  xosci od 
płótna z listwą na przodzie lub do zapina | zdr. 1:25 do 1'40. 
ni» na ramieniu, złr. 2850 do * 20. Z dobrego sies= 0 płótua ad L) do 250. 


Wielki wybór pończoch damskich białych i kolorowych. jakue? mezkich skarnetek w ró- 
żnych gatunkach i koiorach. 

Za wszelki u nws zakupiony towar ręczy Się, Go się nie podoba, odbieramy, zamieniamy 

albo wyłacaniy za to całkowitą należytość. "o dobrowolne przez nas przyjęte z „bowiązanie 

daje kałdemu kupującemu pewność, że nasza usługa jest skorą i rzetelna, i że naszeceny| 


5b2 5 : są bez konkurenoyi. Z wysokim szacunkiem 
Filia: M. BEYERA i Spółki. 


Skład fahryczny towarów płóciennych, zapas gotuwej blellzny 1 wypraw Ślubnych 
w KRAKOWIE, Sukiennice Nr. 13—14, naprzeciw kościoła N. P. Maryi. 
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Sa w zapasie Gałe wyprawy lubne, a kosz orysy tychże udziela się bezpłatnie. "@g 
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